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Ordynacja wyborcza dla miast uchwalona 
Przewiduje ona wybory równe, tajne i bezpośrednie oraz możliwość tworzenia 
jedno i dwumandatowych okręgów, zależnie od uznania władz administracyjnych 

o r y o d b Q d ą s i 0 n a j e s i e n i r . b . 
Warszawa, 7 Upca. 

Po wielogodzinnych obradach sejm 
przyjął dzisiaj projekt ustawy o ordy
nacji wyborczej dla miast. Ustawa ta 
obejmuje przepisy o wyborach do rad 
miejskich, zarówno w 6 największych 
miastach polskich z Warszawą 1 Łodzią 
na czele, jak 1 przepisy wyborcze dla 
wszystklcłi Innych miast na terenie pań 
stwa. 

Sejm na plenum nie wprowadził żad 
nych zmian do projektu ustawy o ordy 
nacji wyborczej dla miast, ale przyjął 
]ą ściśle w brzmieniu uchwalonym 
przez komisję admlnistracyjno-samo-
rządową sejmu. 

Wobec tego ordynacja wyborcza dla 
miast przewiduje wybory powszechne, 
równe, tajne J bezpośrednie, dalej prze 
widuje możliwość 
TWORZENIA OKRĘGÓW JEDNO I 
DWUMANDATOWYCH ZALEŻNIE 

OD UZNANIA WŁADZ ADMINISTRA
CYJNYCH, 

a więc starostów lub wojewodów, 
NIE PRZEWIDUJE WYBORÓW PRO 

PORCJONALNYCH, 
wprowadza wybory mieszane na listy 
kandydatów i na nazwiska oraz pozo
stawia w rękach władz administracyj
nych prawo określania okręgów w y 
borczych. 

Referent dr. Duch po obszernym w y 
wodzie historycznym na temat dziejów 
samorządu miejskiego w odrodzonej 
Polsce stwierdził, że na jesieni r. b. a 
zatym w 1938 roku mają w Polsce od
być sie 

UCZCIWE I CZYSTE WYBORY 
z uniknięciem wszelkich skrajności. 

Wybory samorządowe muszą być 
apolityczne. Radny miejski nie może 
być mandatarluszem stronnictwa, a 
tym więcej jego ślepym narzędziem. 
Przepis o głosowaniu na nazwiska nie 
tylko na listy uniezależnia przyszłego 
radnego miejskiego od partii polltycz-
nej. 

Min. Bonnet 
wyjeżdża do Ameryki 

Stambuł, 7 lipca. 
(PAT) Z Paryża donoszą, że min. 

Bonnet zapowiedział swą wizytę w 
Ameryce, która przypuszczalnie nastą
pi w drugiej połowie września. 

Obrona przeciwlotnicza 
we Francji i Anglii 

Londyn, 7 lipca. 
Wojskowe władze angielskie kładą 

szczególny nacisk na przygotowanie 
ludności do akcji przeciwgazowej. 

W ostatnim czasie rozdano ponow
nie 35.000 masek gazowych najuboższej 
ludności. Równocześnie zwiększono pro 
dukcje masek gazowych o 100 proc. 

We Francji prowadzona jest również 
szeroko zakrojona akcja ochrony ludno
ści na wypadek wojny. W magazynach 
francuskich jest przygotowanych do roz 
dania miedzy ludność 1.700.000 masek. 

Dr. Duch wypowiedział się dalej 
przeciwko przesadnej demokratyzacji 
ordynacji wyborczej, co, jego zdaniem, 
prowadzi do rozbicia reprezentacji sa
morządowej I uniemożliwi radnym miej 
skini wszelką realną pracę. 

Dr. Duch wypowiedział się przeciw 
ko poprawkom demokratycznej mniej
szości komisji adminlstracyjno-samorzą 
dowej sejmu, które to poprawki jak po
dawaliśmy wielokrotnie idą w kierunku 
wprowadzenia wyborów proporcjonal-

nych oraz okręgów wyłącznie wielo
mandatowych, skreślając możliwość 
wprowadzenia okręgów jedno 1 dwu
mandatowych. 

(Dalszy ciąg na str. 4-ej). 

Rozwiązania w 
domaga się w swe] interpelacji poseł ks. Downar 

BEC POLSKI, Warszawa, 7 lipca. 
Na dzisiejszym posiedzeniu sejmu 

pos. ks. Downar zgłosił interpelację do 
ministra spraw wewnętrznych gen. Sła 
woj-Składkowsklego, 
DOMAGAJĄCA SIĘ ZAWIESZENIA 
DZIAŁALNOŚCI ORGANIZACYJ NIE
MIECKICH O CHARAKTERZE NARO-

DOWO-SOCJALISTYCZNYM, DZIA
ŁAJĄCYCH NA TERENIE POLSKI. 

Ks. Downar pisze w swojej interpe
lacji, że wobec idących z Niemiec na 
wszystkie kraje zamieszkałe przez 
mniejszość narodową niemiecką prą
dów, skłaniających tę mniejszość do 
przyjęcia programu 1 ideałów partii na 

rodowo-socjalistycznej, oraz wobec lak 
tów, które mają miejsce w Czechosło
wacji i Gdańsku, gdzie czynniki ze
wnętrzne przy pomocy partii narodowo 
socjalistycznej zmierzają do osłabienia 
państwa, oraz biorąc pod uwagę 

OŻYWIONĄ DZIAŁALNOŚĆ JAW
NYCH I TAJNYCH ORGANIZACYJ 
NIEMIECKICH WZDŁUŻ POLSKIE

GO POGRANICZA ZACHODNIEGO, 
które to organizacje wytwarzają atmo
sferę niepewności odnośnie stosunków 
w kraju, dalej, biorąc pod uwagę coraz 
częstsze wypadki 

NIELOJALNEGO POSTĘPOWANIA 
MNIEJSZOŚCI NIEMIECKICH WO-

jak np. uchylanie się od służby wojsko
wej, okazywanie pomocy dezerterom, 
lżenie Narodu Polskiego i t. d. ks. pos. 
Downar zapytuje ministra spraw we
wnętrznych: 

1) Co zamierza uczynić dla u-
krócenia szkodliwej dla państwa 
działalności organizacyj niemiec

kich w Polsce? 
2) Czy nie należałoby rozwa-

. żyć konieczności zakazania w pa
sie granicznym działalności wszyst 
kich niemieckich organizacyj o ide
ologii narodowo-socjalistycznej? 

Henlein znów w Berlinie 
Parlament czeski zwołany będzie na dzień 21 lipca 

PRAGA, 7 lipca. 
(PAT). Konrad Henlein z małżonką 

bawi w Berlinie. 
Praga, 7 lipca. 

(PAT). Komitet polityczny rady mi
nistrów odbyt dziś posiedzenie pod prze 

jektów ustaw, które będą złożone par
lamentowi posunęły się znacznie na
przód, rząd nawiąże kontakt z biurami 
sejmu i senatu celem ustalenia terminu 
zwołania obu izb. W kołach dobrze po
informowanych spodziewają się, że por-

wodnictwem premiera Hodży. Ponie- f lament będzie zwołany na dzień 21 lip-
waż prace nad przygotowaniem pro-' ca rb. 

Pogłoski o akcji politycznej marsz. Sławka 
pozbawione sa wszelbicb podstaw 

Warszawa, 7 lipca. wiadomości te są nietylko przedwczes-
Na tle licznych wiadomości prasy ne. ale wręcz fantastyczne, 

warszawskiej 1 prowincjonalnej o za-! w «Jecnej chwili marszałek Sła-
. . . . . . „ ... . wek poświęca się wyłącznie pracom 

mierzonej Jakoby akcji politycznej mar parlamentarnym, a podobno nie ma żad 
szałka Walerego Sławka, komunikującego zamiaru przystąpić do szerszej 
z kół jego najbliższych przyjaciół, iż akcji politycznej. 

„Zarzewie" nie ma nic wspólnego z „Falanga" 
ani z „Jutrem Pracy" na którego czele stoi pos. Budzyński 

Warszawa, 7 lipca. 
Jak wiadomo, na terenie Śląska gru 

pa działaczy „Zarzewia występuje od 
dłuższego czasu solidarnie ze skrajnie 
nacjonalistyczną ..Falangą" i grupą ,.Ju 
tra Pracy", na czele której sUi p is . Bu
dzyński. 

Dzisiaj odbyło się w Warszawie 
pod przewodnictwem pos. Waszkiewi
cza wielkie zgromadzenie- członków 
„Zarzewia", w którym m. in vziąl u-

dżlat minister płk. Ulrych, prezes N. T. 
A. dr. Helczyński, pos. dr. Wojciechów 
S'M i in. 

Po wysłuchaniu referatów uchwało 
n •> ćwie rezoluci •, stwierdzające, że 
„Zarzewie" nie ma :ii; wsrólnego z ..Pa 
Lniąw" i grupą „Jutra .'""racy", jak rów 
nłeź z wydawanym na Śląsku .pismem 
..Szlakiem Zarzewia". Tegoroczny wal 
uy zjazd „Zarzewia" odbędzie sie w 
październiku r. b. 

Berlin. 7 lipca. 
(PAT). Niemieckie Biuro Informacyj

ne donosi z Pragi, że nowoobrani bur
mistrze w okręgach sudecko-niemiec-
kich nie zostali dotychczas zatwierdze
ni przez władze czeskie. Zostało im 
przez to uniemożliwione pełnienie obo
wiązków, zaś zarządy gminami dalej, 
sprawują dawniej wybrani przedstawi
ciele, których kadencja już upłynęła. 

Partia niemiecko - sudecka wzywa 
nowoobranych burmistrzów do natych
miastowego objęcia swych funkcji, bez 
czekania na urzędowe zatwierdze
nie. (?!). 

Jak donosi dalej Niemieckie Biuro 
Informacyjne posłowie partii niemiecko 
sudeckiej Kundt, dr. Roschc i dr. Peters 
odbyli dziś rozmowę z premierem Hod
ża i ministrem spraw wewnętrznych 
dr. Czerny w sprawie zatwierdzenia 
nowoobranych burmistrzów i naczelni
ków gmin. 

Berlin, 7 lipca, 
(PAT) Biuro prasowe partii narodo

wo-socjalistycznej donosi: 
Kanclerz Hitler wyznaczył termin te 

gorocznego kongresu partii narodowo-
socjalistycznej w czasie od 5 do 12 wrze 
śnia. 

Ostatni „Reichsanzeiger" ogłasza li
stę 36 osób pozbawionych obywatel
stwa. Wymienieni są przeważnie żydów 
skiego pochodzenia 
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Orędzie miKada do armii 
w rocznicę wybuchu konfliktu z Chinami 

Tokio, 7 lipca. 
tPAT). Rocznicę rozpoczęcia walk w 

Chinach cała Japonia uczciła d2iś w 
południc minutą milczenia. Premier ks. 
Konoyae opublikował orędzie ;esarskie, 
w którym cesarz wyraża zadów )lenie 
z pomyślnego rozwoju sytuacji w Chi
nach osiągniętemu dzięki odwadze żoł 
nierzy japońskich. 

Orędzie głosi, że celem walki jest 
ustalenie trwalej współpracy pomiędzy 
Japonią a Chinami oraz w z y w a do mo
bilizacji wszys tk ich sił narodu. 

Premier ks. Konoye opublikował ode
z w ę w której stwierdza, że obalenie 
aiityjapońskie t;o reżimu w Chinach oraz 
ustalenie ścisłej współpracy chińsko • 
japońskiej zapewnią długoletni sp;kój i 
porządek w Azji, co będzie stanowiło 
cenny wkład w dziele powszechnego 
pokoju. 

Tokio, 7 lipca. 
(PAT). Wojska japcńsKie na południu 

prowincji Czansi 1 rozpoczęty energiczne 
natarcie przeciwno wojskom chińskim, 
które zgromadziły się w tych okoli
cach, począwszy od końca marca. W o j 
ska te na wieść o natarciu Japońskim 
rozpoczęły odwrót. Wojska japońskie 
zajęły na tym odcinku m. Kuwo. 

Tokio, 7 lipca 
(PAT). Z Szanghaju donoszą, że o-

fiarą dzisiejszych zamachów bombo
w y c h padło 4-ech ludzi, dwóch Japoń
c z y k ó w i 1 Chińczyk ponieśli śmierć, 

zaś jeden Hindus został ranny. Dokona
no wielu aresztowań, lecz. jak przypu
szczają, większość z a m a c h o w c ó w zdo
łała zbiec. 

Wedle informacyj posiadanych przez 
władze japońskie w Szanghaju, na tere
nie koncesji; francuskiej przebywa prze
szło 1000 agentów marsz. Czang-Kai-
Szeka. Rząd chiński w Nankinie w y 
stosował do władz koncesji międzyna
rodowej i francuskiej w Szanghaju ener 
giczny protest który m. in. wskazuje, iż 

władze wspomnianych koncesji nie Wy
dały zarządzeń prewencyjnych przeciw 
ko zamachowcom, których ofiarą padło 
od chwili zajęcia Szanghaju przez Ja
pończyków 21 zabitych i 9 ciężko ran
nych. 

Z energicznym protestem wystąpić 
mają również władze japońskie, przy 
czym protest zawierać będzie zapo-
wiedź, iż w razie potrzeby j a p o ń c z y c y 
zarządzą pacyfikację terytoriów konce-

Isyjnych na własną rękę. 

Konflikt francusko-japoński 
t p o w o d u o b s a d z e n i a w y s p y P a r a e e l 

Tokio, 7 lipca. 
(PAT) Ambasador francuski zakomu 

nikował min. spr. zagr., że Francja w y 
słała przeszło 10-ciu policjantów anna-
mickich na w y s p y Parace leelem strzeże 
nia tamtejszych latarni morskich oraz 
radiostacji. 

Japończycy, którzy w niewielkiej 
liczbie zamieszkują te w y s p y , nie dozna 
ją żadnej przeszkody w s w y c h normal
nych zajęciach, zaś interesy ich zostaną 
poszanowane. 

W odpowiedzi wicemin. spr. zagr. 
Horinuszi oświadczył ambasadorowi, 
że zajęcie wspomnianych w y s p może 
w y t w o r z y ć nieporozumienia, przy czym 
przypomniał ,eż Japonia na prośbę Fran 

cji nie zajmowała tych w y s p , do których 
pretensje roszczą sobie również Chiny. 

Wicemin. Horinuszi zwróci ł ponadto 
uwagę, że rząd japoński zastrzega so 
bie swobodę działania na wypadek ko
nieczności zaostrzenia blokady Chin po
łudniowych lub obrony interesów oby
wateli japońskich na wyspach Paraeel. 

Paryż , 7 lipca. 
(PAT) W paryskich kołach politycz

nych protest japoński w sprawie w y s p y 
Paraeel w y w o ł a ł dosyć duże wrażenie. 
Na wieczór zapowiedziano ogłoszenie 
tekstu tej noty i komunikatu oficjalnego 
francuskiego, precyzującego jeszcze raz 
stanowisko francuskie. 

Gen. Franco rozmyślnie zatapiał 
statki angielskie—twierdzi w swym memoriale komitet 

brytyjskich towarzystw ż e g l u g o w y c h 
Londyn, 7 lipca. 

(PAT). Memoriał komitetu, reprezen
tującego 51 brytyjskich towarzys tw że 
glugowych, prowadzących handel z Hi
szpanią, a protestujący przeciw propo
zycji gen. Franco co do portu Almeria, 
zawiera szereg interesujących szczegó
łów. 

Memoriał np. stwierdza, że Almeria, 
jako port należy do tej samej klasy, co 
mały port Grimsby na wschodnim w y 
brzeżu Anglii. Almeria jest najmniej
s zym portem z pośród 7 portów rządu 
ludowego, używanych przez żeglugę 
brytyjską. 

Pod względem geograficznym Alme
ria jest bliżej linii bojowej, aniżeli jaki
kolwiek inny port na obszarze rządu lu
dowego . Połączenie kolejowe z zaple
czem biegnie zaledwie kilka mil od fron 
tu wojennego. 

Według memoriału, około 45 stat
k ó w brytyjskich obecnie jest w trakcie 
w y ł a d o w y w a n i a swoich ładunków w 
portach rządu hiszpańskiego, a przyby
cie dalszych 50 s tatków oczekiwane 

jest w ciągu najbliższych 2 tygodni. ! 
Z ogólnej liczby 140 statków brytyj

skich, prowadzących handel z Hiszpa-1 
nią rządową, jedynie 27 nie płynęło p o d 1 

flagą brytyjską w chwili wybuchu w o j 
ny domowej , większość tych statków 
w dalszym ciągu prowadzi handel z w y 
jątkiem tych, które zostały zatopi • .e 
lub zbombardowane. 

Memoriał w dalszym ciągu przytacza 
opinię z n a w c ó w prawa międzynarodo
w e g o , celem wykazania, że w b r e w 
twierdzeniom gen. Franco porty jako 
takie nie stanowią obiektów wojsko
w y c h . Memoriał przypomina, jak to zre 
sztą oświadczy ł premier Chamberlain, 
że wiele ataków na statki brytyjskie 
było rozmyślnych oraz że niejednokrot 
nie statki b y ł y bombardowane i ostrze
l iwane z karabinów maszynowych , gdy 
znajdowały się w odległości przeszło 1 
mili od w y b r z e ż y . 

Żądanie gen. Franco gwarancji c o d o 
charakteru wożonych ładunków memo-

• rial określa jako próbę rozszerzenia za

sięgu nieinterwencji na niekorzyść rzą
du ludowego bez stosowania jednak 
równocześnie podobnych- ograniczeń 
w o b e c rządu gen. Franco. 

Komitet podkreśla, że obecne w y 
padki bombardowania ż powietrza stat 
ków neutralnych dokładnie przypomina
ją ataki łodzi podwodnych na żeglugę 
brytyjską i neutralna w czasie wielkiej 
wojny, ten zaś rodzaj walki morskiej 
był w s w o i m czasie potępiony. Propo
zycje gen. Franco ustanowienia n o w y c h 
praw dla przysz łych wojen oznaczałyby 
przewrót przyjętych norm prawa mię
dzynarodowego, podkreśla memoriał. 

P o w y ż s z y memoriał w y w a r ł w ko
łach rządowych wielkie wrażenie 1 jak 
zapewniają w sferach miarodajnych 
przyczynił się do usztywnienia stanowi
ska rządu brytyjskiego. Z racji p o w y ż 
szego memoriału premier Chamberlain 
oświadczył dziś w izbie gmin, że rząd 
nie powziął jeszcze decyzji1, a lbowiem 
rozważa w danej chwili argumenty, w y 
sunięte przez brytyjską żeglugę. 

Zamach na gen. Miała 
O b r o ń c a M a d r y t u n i e p o n i ó s ł 

s z w a n k u 
Catellon de la Piana, 7 lipca. 

Według otrzymany tu doniesień na 
g łównodowodzącego wojskami republi
kańskimi na froncie katalońskim gen. 
Miaja, znanego z obrony Madrytu, do
konano w Walencji na ul. San Pablo za
machu. 

W chwili 1 gdy generał opuszczał 
gmach dowództwa, pięciu milicjantów 
dało w jego kierunku szereg s trza łów 
w odległości 200 metrów. 

S z c z ę ś l i w y m zbiegiem okoliczności 
gen. Miaja nie odniósł szwanku, nato
miast dwóch oficerów z jego otoczenia 
jest rannych. „ 

Nieszczęśliwa matka oszalała 
n a w i d o k d w o j g a d z i e c i p o d 

k o t a m i s a m o c h o d u 
Warszawa, 7 lipca, 

Straszny wypadek samochodowy 
miał dzisiaj miejsce w Pruszkowie . -
Przemys łowiec warszawski p. Ludwik 
Bólanowski , prowadząc własne auto, 
najechał na dwie przechodzące ulica 
dziewczynki , obie liczące po 4 lata, Bal
binę Czerminko i Barbarę Duszyńską. 
P i e r w s z a doznała pęknięcia czaszki i 
złamania reki, druga doznała szereg o-
gólnych ran i potłuczeń. 

Na widok tego. nrowadząca dzieci 
matka, 23-letnia Henryka Czerminko, 
dostała ataku furii, tak, że musiano jej 
nałożyć kaftan bezpieczeństwa. Na miej 
sce przybyło pogotowie ratunkowe, któ 
rego lekarz przewiózł ciężko ranne 
dziewczęta do szpitala. Nieszczęś l iwą 
Henrykę Czerminko umieszczono w 
szpitalu dla u m y s ł o w o chorych na ob
serwacji. 

Kasiarz w a r s z a w s k i ! 
u j ę t y w Rydze, 

g d z i e o r g a n i z o w a ł n a p a d 
n a b a n k 

Warszawa , 7 lipca. 
Znany w ł a m y w a c z i kasiarz z War

s z a w y Stefan Depko został p r z y c h w y 
cony przez policję w Rydze , gdzie we
spół z innymi kompanami organizował 
zamach na bank. 

Depko i jego towarzysze zostali uję
ci i odstawieni do więzienia. P o odsie
dzeniu kary Depko będzie w y d a n y w ł a 
dzom polskim. 

, Obecnie w y s z ł o na Jaw, iż Depko 
posiada przy ul. Brzozowej w Warsza
wie sklep spożywczy , który prowadzi
ła jego żona, zaś właściciel trudnił się 
włamaniem. 

P r z y j ę t o do policji 
242 nowych posterunkowych 

Warszawa , 7 lipca. 
P o zakończeniu kursu policyjnego w 

Mostach Wielkich przyjęto do policji 
nowych 242 posterunkowych. 

Nowoczesna policja 
D z i e ł o m i s t r z o w s k i e a m e r y k a ń s k i e j o r g a n i z a c j i 

Nankłn. w lipcu. 
Wraz z warkoczem, który jest dzi

siaj już symbolem przestarzałych oby
czajów, zanika w Chinach powoli wiele 
innych zwyczajów. Olbrzymi ten kraj, 
w którym wiecznie toczą się wojny, 
wszelkimi siłami stara się we w s z y s t 
kich dziedzinach dorównać pod wzglę 
dem postępu pozostałym wielkim mo
carstwom. Młodzi Chińczycy oddawna 
już uczęszczają na liczne uniwersytety 
Furopy i Ameryki, zaS europejscy in
struktorzy zmodernizowali w imponu
jący sposób armię i policję chińską, wzo 
rujne się na zwyczajach amerykańskich 
i europejskich. 

Jeżeli dzisiaj przyjrzymy się orga 
nizacji nowoczesnej policji chińskiej, 
musimy przyznać, iż w ciągu ostatnich 
pięciu lat w dziedzinie tej dokonano 
istotnie wielkiego dzieła. Policja chiń
ska nie tylko jest wspaniale zmotoryzo 
wana. przyczym uwzględniono doświad

czenia najbardziej nowoczesnych orga
nizacji policyjnych całego świata, lecz 
doświadczenia te zostały także po mi
strzowsku dostosowane do potrzeb ol
brzymiego państwa. Ilość motocykli i 
samochodów pancernych policyjnych 
jest istotnie imponująca. 

Prócz urządzeń sygnalizujących o 
napadach na wzór sygnalizacji poża
rów, policja chińska uzbrojona jest w 
liczne przenośne aparaty krótkofalowe, 
dzięki którym można w najkrótszym 
czasie skomunikować się z samochoda
mi policyjnymi i straży pożarnej pod
czas jazdy. W całych Chinach Jest tak
że mnóstwo policji kobiecej, która zwła
szcza w Nankinie jest doskonale w y 
szkolona i oddaje ogromne usługi. 

Młoda republika chińska musiała i 
musi dziś jeszcze przezwyciężać wiel
kie trudności, ażeby zachować równo
wagę. Tarcia i walki między Chinami 
I>ółnocnyml i południowymi, wojna z Ja

ponią, utrata Mongolii i Mandżurii, nie- j 
zwykle utrudniały utworzenie stałego 
rządu. Wszys tk ie rządy jednak, które 
po sobie następowały uznawały za ko
nieczną potrzebę życiową utworzenie 
silnej i nowocześnie uzbrojonej policji, 
dbającej o bezpieczeństwo wewnętrzne 
kraju. 

W państwie, w którym nędza maso
wa jest jeszcze na porządku dziennym, 
policja ma do spełnienia bardzo różno
rodne zadania. Tak np. specjalnie w y - j 
szkolony policjant musi często grać rolę 
wychowawcy , zwłaszcza jeżeli chodzi 
o higienę. Nie wstydzi on się własno
ręcznie zamiatać ulicę lub czyśc ić za - , 
śmiecone mury 1 drzwi albo też zac ią- ! 

gnąć jakiegoś brudnego ulicznika p M : 
studnię. Często korzysta on także z l 
okazji i wyg łasza dla zgromadzonego 1 

tłumu odczyt o dobroczynnych skut
kach higieny. 

Ze szczególnie wielkim zapałem po
licja chińska zabrała się do zwalczania 
narkomanii, która jak wiadomo, w Chi
nach jest bardzo rozpowszechniona. 
Handlarzy opium prześladuje się niemi
łosiernie, zaś bezpośredni swój kontakt 
z ludem policja chińska wykorzystuje 

także i w ten sposób, iż wzbudza w ma
sach v#tręt do tego niebezpiecznego 
narkotyku. Policja bierze także udział 
w wiekich pochodach propagandowych, 
które stanowią bardzo skuteczny czyn
nik walki z narkotykami. 

Równe sto lat temu Anglicy prowa
dzili wojnę z Chinami o zniesienie, w y 
danego w tym czasie przez cesarza za
kazu używania opium. Wojna skończyła 
się zwycięstwem Anglików, odstąpieniem 
Hongkongu i otwarciem dalszych pię
ciu portów chińskich dla wprowadzenia 
trucizny. Oznaczało to milionowe zyski 
dla East India Company, równocześnie 
jednak milionowe ofiary w ludziach dla 
Chin. Jeszcze dzisiaj policja chińska 
zwalcza następstwa tej przegrane! przed 
100 laty wojny, osiągając zresztą do
skonałe rezultaty. Walki z bandami roz
bójników, grasującymi w całym kraju, 
również skończyły się zwycięs twem po
licji, i kryminalność W Chinach spadla 
niewspółmiernie. 

Niestety, wojna z Japonią utrudnia 
policji chińskiej spełnianie swych obo
wiązków, gdyż policja w wielkich iloś
ciach bierze czynny udział w walkach. 

Reginahi Parker* 
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WOJNA DOMOWA w PALESTYNIE 
Nowe ofiary terom. Aresztowania wśród rewizjonistów. Strajk arabski w J e r O ' 

? limie. - N a wszystkich domach w Haifie ustawiono karabiny maszynowe 
Do portu w Haifie zawinęły krążowniki angielskie 

Jerozolima. 7 lipca. 
Sytuacja w Palestynie iest w dal 

Szym ciągu naprężona. Dziś rano tero-i wyłącznie policji brytyjskie], lnlmoT Jż 
ryścl arabscy strzelali do grupy prze 
chodzących Żydów w mieszane! dziel 
nlcy Burtsch. Zabity został 35-letnl Żyd 
Dawid Gordon. Siedmiu Żydów iest ran 
nych. Ciężko ranni sa: 56-letnla Sabina 
Cohen 145-letnl Żyd nazwiskiem Saadla. 

W Jerozolimie na ulicy króla Da-
wlda 

RZUCONO DZIŚ BOMBĘ 
która zraniła sześciu Arabów, w tym 
dwóch ciężko. 

Woisko przeprowadziło dziś rewizje 
w restauracji Histadrut. Rewidowano 
także przechodniów Żydów na ulicy. 

W Jerozolimie został dziś aresztowa 
ny przywódca rewizjonistów dr Efraim n e ** różnobarwnym 
Waschltz. Aresztowano także popular, pustkan: 

Rząd zmuszony byl powierzyć patrolo-1 największej siły wojskowej i gdyby o-
wanie ulic I utrzymywanie porządku becny garnizon nie wystarczył, to 

MA ZAMIAR SPROWADZIĆ NOWE 
WOJSKA Z EGIPTU. nie zluzowano Jej od 18 godzin. Powo

dem tego kroku jest fakt, że z Jednej 
strony Żydzi nie mają zaufania do po
licji arabskiej, zaś odwrotnie, Arabowie 
do żydowskiej. 

Obecnie zachodzi konieczność strze
żenia nietylko dzielnic żydowskich, ale 
również I arabskich, co znacznie utru
dnia zadanie policji. 
Robotnicy arabscy, pracujący w dziel

nicach żydowskich zostali ewakuowani 

Przeciw stosowan u me
tody odwetowej 

wypowiedział się przywódca 
„Poalej-Sjcn" 

Londyn. 7 lipca. 
„Poale Syion" w Londynie wydała 

( dziś przyjęcie na cześć orzewódcy tej 
1 odwrotnie robotnicy żydowscy zosta p a r t l i ' B " L o k e r a « k t o r - v wygłosił prze-
li usunięci z dzielnic arabskich W mla- , n ó w i e n l e 0 sytuacji w Palestynie i m. 
stach kawiarnie, które zwykle znpełnio- z a z n a C z y J » ż e i e ż e , l ż v d z i palestyń

scy nie zaniechają systemu Odpowlada-
tlumem świecą 

nego księgarza Jezeklela Stemacklego. 
Organ rewizjonistów „Hajarden" został 
zawieszony na trzy miesiące-

W Jerozolimie wybuchł dziś 
STRAJK ARABSKI 

Bazary 1 hale są zamknięte. Stan wyjąt 
kowy w Jerozolimie uległ dziś ponow
nemu obostrzeniu. Zakaz ruchu uliczne
go obowiązuj® od godz. 7 wieczorem do 
5,30 rano. 

Sytuacja w Halfie iest w dalszym 
ciągu naprężona. Po mieście krążą od
działy żołnierzy w hełmach stalowych 
I pełnym uzbrojeniu, strzegąc porządku, 
głównie w dzielnicach o ludności mie
szanej. 

Policja zajęła dziś w Haifie wszyst
kie budynki szkół żydowskich i lokale 
spółdzielni. Wszędzie umieszczono po
sterunki wojskowe. Na dachach 
USTAWIONO KARABINY MASZYNO

WE, 
Na skutek zarządzenia władz pogrze 

by ofiar wczorajszych wypadków odby
ły się dziś przed godz. 6 rano w obec
ności tylko członków rodzin. W pogrze
bie inż- Dunie brała udział cała zamiesz
kała w Halfie rodzina dra Weizmana 
z Jego matką 8611etnią Rachela Welz-
inann. 

W szpitalu Hadassy w Haifie przy 
ioiu ciężko rannego Zeituni ustawiono 
posterunek policyjny. Zeituni oskarżony 
Jest przez pewnego Araba, że to on rzu 
cli bombę na rynku warzywnym. Inni 
świadkowie zaprzeczają temu twierdze
niu, oświadczając, że Zeituni bvł przy
padkową ofiarą wybuchu. 

Do portu w Halfie ZAWINĄŁ DZIŚ 
KRĄŻOWNIK ANGIELSKI .EMERALD' 
celem wzmocnienia załogi wojskowej 
miasta. Jutro do portu halfsklego przy
bić ma drugi krążownik „Repouve". 

W osiedlu żydowskim Raanan odda
no kilka strzałów do taksówki, któjrą 
jechali Arabowie. Jeden z nich został 
zabity, a dwaj ranni. Na samochód za
stępcy komisarza okręgowego w Naza
recie Anglika, rzucono dziś rano bombę. 
Wyszedł on jednak bez szwanku, ale 
sprawca zdołat uciec. 

Istnieje możliwość, że o ile zaburze
nia będą trwały w dalszym ciągu, to 
WPROWADZONE ZOSTANIE PRA

WO WOJENNE I USTANOWIONE 
BEDĄ SĄDY DORAŹNE. 

Oddział wojsk brytyjskich osaczył 
bandę Arabów, usiłującą przeciąć ruro
ciąg naftowy w dolinie Esdraelon. 
11 ARABÓW ZOSTAŁO ZABITYCH, 

a 1 żołnierz raniony. 
Rząw brytyjski Jest zdecydowany u-

trzymać porządek I ład przy użyciu Jak 

nia terorem na teror, nastąpi całkowite 
zamknięcie imigracji żydowskie! do Pa
lestyny. 

Pamiętać należy, oświadczył Loker, 
że stosunek liczebny Żydów do Ara. 
bów w Palestynie wyraża sie stosun
kiem 30:70. I w warunkach nieustannej 
wojny domowej nie ma nadziei, aby Ży
dzi z niej wyszli ręką obronna. 

Dziś, zaznaczył Loker. poieiemy nad 
iym. że imigracja żydowska do Pale
styny jest ograniczona, skoro jednak 
Żydzi stosować będą te samo środki 
walki, co Arabowie, to wrota Palesty
ny całkowicie zamknięte zostaną przed 
Żydami. 

B L O N D Y N K I ! 
Pielęgnujcie swe włosy jak amerykanki 
P;Qkno££ amerykańskich blondynek 
ma świ&iowa s t a w * . — Jak jednak 
uzyskują, one lak piomiot.fejąto-btond 
Amerykanki Media, te blond wlo.y mu.u\ być IroaklMe pielęgnowano, hy mogły rneliownti »wa, złocista, piękność. Dlatego tet używają, od lut Ki .BI.ONL)EX" — pit-rwaiego SpecjulncEO Sb:impoonu dla Illondynek, który znany Iclt w Polsce Juko STAIII.OND. Dzla Jet.1 SI'AHU)ND (HLÔDlOC) i;z\wnnv przer. miliony blondynek na cnhm swleela. STAUl.ONU nadaje blond wiolom nlo tylko połysk i miękkość (erynio, lo wazyalltle Inno shampoony ». domieszka, mydlą lub ber), lecz, cz«p,o toden Inny ihnmponn nia potraf! — przywraca aclrninlalym blond wlo»oin zlnolits piękno r. rikreau dr.leclriMwa 1 chroni |aane wloty pr/.cd 

; srieinnlunlujn. Nudnjo im ów połyskliwy, jasny, r.to.-J.ty i blask, który tak nplękaza naturalne blondynki. 8TABI.OND nto zawiera arodków bnrwiąoych ani azkodllwle tlcnlaryrb. Ulrwnla wloc/nn. ondulację. Wypróbuj , RTAIILOND dr.l« jaszcze lub zażądaj u awepo fryi|er», by utył £0 do mycia. Ilęd/.ie Tani zachwycona cudownym wynikiem. Jedna paczka 8TARI.OND'it I wyatarczy obecnie na dwukrotna omycie włosów. 

BecK złoży wizytę 
w Rydze 

Warszawa, 7 lipca. 
(PAT) Minister spraw zagranicz

nych p. Józef Beck udaje się w przy
szłym tygodniu do Rygi z oficjalną wi 
zytą. 

U^iwa zbforowa dla lekarzy 
w ubez 3lec?:Bln!9ch społecznych 

Warszawa, 7 lipca. 
Naczelna izba lekarska przystąpiła 

Po Krwawej środzie w 
. x u ' c , « . o « i A r dr W t b m a n r . a z >stał zastrzelony 

' " w przybliżeniu przebieg krwawych wy i Po rzucemu b m . ? £ . * 
padków lezoHcbriucackamtcmaun r 

JEROZOLIMA. 7 Hpca. 
W ciągu nocy stwierdzono, że pod

czas wczorajszych zajść w Haifie zabi
te zostały 23 osoby, z czego 5 Żydów 
i 18 Arabów. 

Rannych jest około 75 osób, w tem 
15 Żydów. 

Dopiero obecnie można odtworzyć 

.?? zą-
cdżają-

Rzucona na rynku warzywnym bom- c y autobus żydowski. Celem odstrasze-
ba nie pociągnęłaby za sobą tylu ofiar,; , , a p a s t l l 5 , l 6 w s z o f e r dał kilka strza-
gdyby n e dezorientacja arabskiej poll- r . . . 
cii pomocniczej, która wśród ogólnego j »ow * powietrz* Wówczas nadbiegli 
chaosu zaczęła bezładnie strzelać do tłu 
mu. 

p r z y 

z o g r a n i c z o n a , o d p o w i e d z i a l n o ś c i ą 

P I O T R K O W S K A 4 3 . 
x d n i e m 11 l i p c a 1 9 3 8 r. 

mieścić się będzie w gmachu własnym 

u l . M o n i u s z k i N e * . 4 

arabscy policjanci, którzy otworzyli gę
sty ogion. Wśród nieopisanej paniki do
szło do ogólnej bójki. Dopiero po pew
nym czasie ukazały się większe oddzia
ły policji i wojska. 

Inż. Dimie, szwagier dra. Welzman-
na, nabity zostaj w następujących oko
licznościach: Przejeżdżając w samocho
dzie przez rynek* zauważył x>n zatacza
jącego się z odniesionych ran inspekto-

| ra policji, Araba Samuela Chanisa. wo-
;bec czego zatrzymał auto j zabrał ran
nego oficera, celem odstawienia go do 
szpitala. Dunlo >adąc w kierunku szpi
tala trafił na linię ognia karabinowego 
policji arabfikle). Ugodzony kulą zmarł 
podczas operacji. 

Dii czego nie odroczono egzekucji Ben-JiEe! ? 
Zbrodnią jest stracenie młodego człowieka, którego czyn nie pociągnął za sobą 

żadnych ofiar—oświadczył w swej interpelacji pos. Mac Govern 
Londyn. 7 lipca. 

Na posiedzeniu Izby Gmin. poseł 
grupy I. L. P., Mac Goyern, zgłosił do 
ministra kolonii zapowiedziana interpe
lację W SPRAWIE STRACENIA SKA
ZANEGO NA KARE ŚMIERCI SALO
MONA BEN JOSEFA Z ROSZ PINA. 

W odpowiedzi minister Malcolm Mc 
Donald udzielił następujących Informa
cji: 

Ben Josef był oskarżony I skazany 
na karę śmierci przez sąd woienny w 
Halfie za strzelanie I posiadanie broni-
Na skutek oddanych przez Ben Josefa 
strzałów nikt nie ucierpiał. Stracony 
miał 23 lata. 

Sąd oczywiście rozróżnia miedzy 
morderstwem dokonanym, a uslłowa-do opracowania projektu umowy zbio-

rowci dla lekarzy zatrudnionych w u-inlem zabójstwa, | zdaniem ministra, nie 
• - * * « . . i j t _ t _t _ • *t 

Ben Josefa sąd okoliczność te uwzglę
dnił. 

Minister nie może przyjąć sugestii 
interpelanta, Jakoby incydent strze-
nie Ben Josefa) był spowodowany nie
zdolnością policji i wojska do uchronie
nia Żydów przed morderczymi napa
dami. 

Na pytanie Mac Goyema. 
DLA CZEGO ODMÓWIONO PROŚBIE 
MATKI STRACONEGO BEN JOSEFA, 
KTÓRA BŁAGAŁA O ODROCZENIE 
EGZEKUCJI I DANIA JEJ MOŻNOŚCI 

'POŻEGNANIA JEDYNEGO SYNA 
PRZED JEGO ŚMIERCIĄ, 
minister oświadcza, że brak mu w tym 
przedmiocie iniormacil. 

— Społeczeństwo żydowskie — za
znaczył w końcu Mac Donald — wyka
zało podziwu godne samoopanowauie 
w ciężkim okresie rozruchów palestyń
skich. Znakomita większość żydowska 
daje posłuch swym przewódcom i 

bezpieczalniach społecznych. ulega wątpliwości, że i w wypadku NIE TRACI RÓWNOWAGI DUCHO

WEJ, to t e z ubolewać należy. *e w nie
których wypadkach samoopanowanie 
Żydów załamało się. Pogarsza to i tak 
już ciężką sytuację władz rządowych 
w Palestynie. 

Mac Goyern zadaje dodatkowe py
tanie: 

— Czy minister zbada, czy prawdą 
jest, że matka Ben Josefa prosiła o od
roczenie egzekucji, aby pożegnać swe
go syna, l czy prawda jest. że Wysoki 
Komisarz prośbę tę odrzucił? 

ZBRODNIA JEST — OŚWIADCZA 
INTERPELANT — STRACIĆ NA SZU
BIENICY MŁODEGO CZŁOWIEKA, 
KTÓREGO CZYN NIE POCIĄGNĄŁ ZA 
SOBA ŻADNYCH OFIAR. I .TEST TYM 
BARDZIEJ ZBRODNIA. ODMÓWIĆ 

W TAKIM WPYADKU MATCE MOŻ
NOŚCI WIDZENIA PO RAZ OSTATNI 
SWEGO SYNA. 

Mac Donald oświadczył, że zażąda 
informacji w tej sprawie. 



4 „REPUBLIKA" Nr. IS5. Piątek. 8 lbca 1938 r. 

Crdumaeia n>ubow€za dla miast uchwalona 

obronie proporcjonalności 
i przeciw ingerencji czynnika administracyjnego wypowiadali siej przedstawiciele 

grup pracowniczych. - Sejn^ odrzucił wnioski mniejszości 
Pos. Pochmarski pragnie widzieć w parlamencie również przedstawicieli opozycji 

(Dokończenie). 
WARSZAWA, 7 lipca. 

Po referacie dr. Ducha zapytał pos. 
Marchlewski z Pomorza, 

CZY KOMISJA SEJMOWA BRALA 
POD UWAGĘ MOŻLIWOŚĆ WPRO

WADZENIA KURII ŻYDOWSKIEJ 
w tych miastach, gdzie przewaga mnie] 
szóści narodowych utrudniłaby należy
ty udział ludności polskie] w samorzą
dzie. 

POS. DR. DUCH: — Żaden wniosek 
w tej sprawie nie był ua komisji zgło
szony i dlatego nie mogła ona zająć w 
tej sprawie żadnego stanowiska. 

POS. DR. BILAK (Ukrainiec). Po-
piera wnioski mniejszości o wyborach 
proporcjonalnych, stwierdzając równo
cześnie, że w porównaniu z dotychcza
sowymi ordynacjami wyborczymi, no
wa ordynacja stanowi pewną poprawę, 
o ile władze administracyjne będą się 
trzymały ściśle ram prawnych. Z tego 
względu reprezentacja ukraińska głoso
wać będzie za ordynacją wyborczą do 
miast, ale również za poprawkami 
mniejszości. 

Pos. Mróz dowodzi, że ordynacja 
stwarza możliwość wyeliminowania z 
samorządu miejskiego przedstawiciels
twa robotniczo - pracowniczego, a to 
przez usunięcie zasady proporcjonalno
ści. Projekt obecny właściwie nikogo 
nie zadawalnia. Przeciwstawia mu się 
prawica i lewica — nie jest ani zimny, 
ani gorący... 

Pos. dr. Pochmarski zgadzając się z 
pos. Mrozom, iż z projektu ordynacji 
wyborczej do miast nikt nie jest zado
wolony, dowodzi, Iż sejm winien jak 
najszybciej przystąpić do opracowania 
ORDYNACJI WYBORCZEJ DO SEJ

MU I SENATU. 
Zmiana ordynacji wyborczej do par

lamentu jest koniecznością. 
Obecna ordynacja wyborcza nie zda

ła egzaminu, czego dowodem jest, że 
wielkie grupy społecznie nie wzięły u-
działu w wyborach z powodu właśnie 
tej ordynacji. 

— BYŁOBY LEPIEJ — MÓWIŁ 
POS. DR. POCHMARSKI — AŻEBY 
W SEJMIE ZASIEDLI PRZEDSTAWI
CIELE GRUP I STRONNICTW OPO
ZYCYJNYCH, AŻEBY MOŻNA SIE 
BYŁO DOWIEDZIEĆ CO MYŚLĄ RE
PREZENTOWANE PRZEZ NICH SFE 

RY SPOŁECZEŃSTWA. 
— Obecny projekt ordynacji wybór 

czoj, nie dający wszystkim grupom spo 
łecznym możliwości uzyskania repre
zentacji samorządowej nie jest drogą do 
pojednania i odzyskami wewnętrznego 
epokoju. Projekt będzie popierany, o ile 
przyjmą się poprawki mntejszości o gło 
sowaniu proporcjonalnym. 

twierdząc, że inteligencja pracująca nie 
może przy 1 i 2 mandatowych okręgach 
uzyskać reprezentacji w samorządzie, 
tak, że ludność robotnicza, która na 
terenie miast jest rozrzucona i znajdzie 
się w różnych okręgach wyborczych 
nie będzie mogła uzyskać reprezentacji. 

Pos. Budzyński występuje przeciwko 
ordynacji dowodząc, Iż nie przyczynia 
się ona do odżydzenia miast. Żadnych 
wniosków w tym względzie pos. Bu
dzyński — jak powiada — postawić nie 
może, gdyż sesja nadzwyczajna nie da
je pola do inicjatywy poselskiej. 

Pos. Budzyński uważa, iż projekty, 
które nazywa demonstracyjnymi, jak 
sprawa uboju rytualnego, walka z ma
sonerią itp., już nie wystarczą i trzeba 
pomyśleć o rewizji ustawy o obywatel
stwie. Zapowiada, iż głosować będzie 

przeciwko całej ustawie o ordynacji wy 
borczej. 

Po kilku przemówieniach mniejszego 
znaczenia, zabrał na zakończenie głos 
pos. Waszkiewicz, stwierdzając, jako 
reprezentant polskich robotników, iż 
stanowisko organizacyj społecznych 1 
zawodowych jest jednolicie negatywne 
wobec ordynacji wyborczej, która nie 
przewiduje wyborów proporcjonalnych, 
a przewiduje możliwość stworzenia o-
krcgów 1 i 2 mandatowych. W razie 
gdyby poprawki mniejszości były od
rzucone, 

POS. WASZKIEWICZ ZAPOWIADA, 
IŻ BĘDZIE GŁOSOWAŁ PRZECIW

KO ORDYNACJI. 
Wreszcie na zakończenie pos. dr. 

Duch dowodził, iż ustawa o ordynacji 
wyborczej do miast jest typowym kom- wiatowych. 

promisem, czego najlepszym dowodem 
jest to, że dr. Sommerslclu obawia się, 
że ludność żydowska będzie pozbawio
na właściwej reprezentacji ] dlatego nie 
będzie głosował za tą ustawą, a pos. 
Budzyński nie będzie za nią głosował 
dlatego, że, jego zdaniem, nie zabezpie
cza ona miast przed „zalewem żydow
skim". 

W głosowaniu wszystkie poprawki 
mniejszości zostały odrzucone 1 
ORDYNACJA WYBORCZA DO MIAST 
PRZYJĘTA ZOSTAŁA W DRUGIM 

I TRZECIM CZYTANIU, ŚCIŚLE 
W BRZMIENIU KOMISYJNYM. 
Również ściśle w brzmieniu koml-

cyjnym przyjął sejm ordynację wybor
czą do rad gromadzkich gminnych 1 po-

Przemówienie wiceministra Knrsa 
Nie można rozwiązywać zagadnień żydowskich w sposób sprzeczny z Konstytucja 

zadaje tym twierdzeniom kłam. 
Próżne sa biadania nad tym. że 

KOMPETENCJE RAD PRZESUWANE SA NA 
ZBIOROWE KOLEGIALNE ZARZĄDY, 

a kompetencje niektórych zarządów są prze
suwane na Jednoosobowego prezydenta, czy 
burmistrza. Bowiem gdy tak działaliśmy I gdy 

Warszawa. 7 lipca 
Podczas dyskusji nad projektem or

dynacji wyborczej do rad mieiskich za
brał również głos p. wiceminister Kor
sak, który m in. oświadczył: 

' Rozważania, które były tutal roztaczane, 
wychodzą z założenia, Jakoby przy wyborach , -
komunalnych, które mała w miasta nastąpić. ! " e s n y m sejmem, to nie pod auspicjami doktry-
ZOSTAŁO POGRZEBANE PROPORCJONALNE ny 0 nadrzędności organów wykonawczych, któ 
PRAWO, to prawo, które ma bronić Interesów r 8 t o Inspirację z cała katcgorycznośclą odple-
wszelakie) umielszoścl, to prawo, które ma po- ram, ale pod auspicjami należyte), racjonalnej 
ręczaC sprawiedliwe kształtowanie sle repre- 1 oszczędnej gospodarki dobrem publicznym, 
zcntacjl, mające] czynić zadość temu postula- j Demokracja .nie może sobie stawiać za Ideał 
towl, aby była wyrazlclelka opinii ludności te- gospodarki mało sprężystej i mało celowe], ani 
i:o miasta, które oto wyłania rade mleiską. | też przydzielania organom 1 lnstytuclom kom-

Jcśll Jednak na tę radę miejska mamy się potencji, do których one nie sa ukwalilikowane 
zaptrywać U tylko jako na reprezentantkę o p l - ' z samej swojej Istoty. 
nil, to wówczas Jesteśmy w rozbieżności z całą I W każdej gospodarce musi być gospodarz, 
istota | treścią samorządu, bowiem samorząd w gospodarce publiczne! musi być JASNO 
w Polsce nie został powołany 11 tylko w tym SFORMUŁOWANA ODPOWIEDIALNOŚĆ, ktoś 
celu, aby ferowane były opinio 1 poglądy lud- [ musi nią kierować I ktoś musi za nia ponosić 

czy też ma być sprawowany przez mandatarlu-
szów ogółu ludności. 

To znaczy, czy system wyborczy dale moż
ność wybierania tych, których ta ludność pra
gnie 1 życzy sobie dobrać do tel reprezentacji, 
do tych prac, Jakie ma ona wykonywać,- czy 
tęż wyborcy mają być przywiązani do list 

noścl tych, czy Innych miast, ale w tvm celu, 
aby była należycie organizowana obsługa zbio
rowych, najbardziej podstawowych potrzeb lud
ności, w tym celu, aby była wykonywana la 
wielostronna, ta rozmaita, ta wiazaca się w 
sposób bardzo Istotny 1 głęboki z Interesami 
poszczególnego w Polsce człowieka, praca go
spodarcza, 

Jeżeli tu tak hojnie szermowano oświadcze
niem, że w Polsce samorządu nie ma. leżeli tu 
tak hojnie roztaczano obrazy dantelskle tych komunalnych ma być sprawowany przez 
klęsk, Jakie ua samorząd spadły - to rzeczy- MANDATAR1USZÓW POSZCZEGÓLNYCH 
wlstość fizyczna, realna, w którel pozostajemy, I UGRUPOWAŃ I PARTII. 

Sarkofag Marszałka Piłsudskiego 
wwabonanu będzie z blofcóm gtanitomucb 

Warszawa, 7 lipca. 
(PAT) W dniu 4 lipca w miejsco

wości Czabel na Wołyniu odbyło się ba 
danie stanu robót, związanych z przy

g o t o w a n i e m bloków granitowych na u!<-. ^ " i l ^ ^ ^ i i i S Ł l ^ k i ^ Marszałka Józefa Piłsudskie
go na Wawelu. 

Komisja powołana przez wydział 
wykonawczy naczelnego komitetu ucz
czenia pamięci Marszałka Józefa Piłsud 
skiego z udziałem inżynierów ekspertów 

cając również projektowi do ordynacji 
wady w postaci braku proporcjonalno
ści i zbyt wielkie] ingerencji czynnika 
administracyjnego, zresztą nie tylko 
przy wyborach, ale i później, kiedy każ
da uchwała rady miejskie] będzie mu
siała być zatwierdzona przez nadzar-
czy organ administracji rządowe]. 

Zdaniem pos. dr. Sommerstelna sa-. 
morząd nie może być całkowicie apoli-" 
tyczny, dlatego, że — życia nie można 
„odpolitycznlć". Dr. Sommerstein ata
kuje zasadę pozostawienia administracji 
prawa zakreślania okręgów wybor
czych, twierdząc, że ta właśnie zasada I 
niszczy równość prawa wyborczego i 
wprowadza nierówność. Popiera wnio
ski mniejszości o głosowaniu propor
cjonalnym i zniesieniu okręgów 1 i 2 
mandatowych. 

POS. !/OPEĆ występuje również 
W OBRONI!: PROPORCJONALNO

ŚCI OKAZ OKRĘGÓW.. WIELOMAN
DATOWYCH-

tak w roku 1933 decydowaliśmy wspólnie z ów-1 z Jedyną tylko swobodą wyboru pomiędzy tym 
czy innym numerem dane) listy. 

Poszliśmy 1 Idziemy konsekwentnie od roku 
1933 po Innej drodze po tel drodze, która nic 
tamule nikomu możności a zwłaszcza ludziom 
dobre) 'woli wiązać się 1 zrzeszać w grupy sta
wiające sobie za zadanie osiągnięcia jakichś 
celów społecznych, gospodarczych, badź poli
tycznych. Ale nie mnlel 
ZERWALIŚMY W SYSTEMIB KOMUNALNYM 

Z ZALEŻNOŚCIĄ WYBORCY DO PARTII. 
Jeszcze wreszcie dwa słowa, co do czasu, 

w którym działamy. 1 Nie wynika to z żadnych 
tendencyjnych założeń, ani z chęci uniknięcia 
Jakiegoś ciosu wymierzonego w czyjeś serce, 

I żebyśmy właśnie w tym celu sesle nadzwy
czajną obierali za teren 1 czas przedkładania 
tej ustawy Wysokie) Izbie. 

Z najwyższym zdumieniom usłyszałem z ust 
lednego z panów posłów, że w tym celu, unik
nąć jakiegoś przedłożenia wybrana została ta. 
a nie Inna chwila, czy też sesja nadzwyczajna. 

Nie, proszę Wysokiej Izby. Jestem wolny 
od konieczności zaprzeczenia temu. bowiem mo
gę liczyć na świadomość tu zasiadających sza
nownych panów posłów, że sprawy te przed
łożono zostały do rozstrzygnięcia Wysokiej 
Izbie tylko dlatego, że właśnie 
NA JESIENI ROZPOCZYNAJĄ SIE W POLSCE 

WYBORY KOMUNALNE, 
że właśnie przed tymi wyborami należy ulep
szyć, należy rozwinąć postanowienia ustawowe 
w tym zakresie* 

A tym, którzy tu mówla 
O ZAGADNIENIU ŻYDOWSKIM, 

które jakoby ma być nożem w czyjeś serce, 
pragnę zwrócić uwagę na pewne brzmienie art. 
7 Konstytucji, który składa sle ule z Jedne), 
ale z dwóch części I nadto na brzmienie art . 
111 tejże ustawy, a także pragnę leszcze zwró
cić uwagę I na to. że 
KONSTYTUCJA TA JEST DROGOWSKAZEM, 
przyświecającym nam w calei nasze Drący, po
dejmowanej nie w imię jakichkolwiek Innych 
założeń, jak tylko w Imię dobra samorządu, 
dobra Polski (oklaski). 

odpowiedzialność, 
To nieprawda, ażeby działalność obecnych 

zarządów komunalnych była wolna właśnie od 
to) odpowiedzialności i to nieprawda, ażeby or
gan zbiorowy, ażeby reprezentacja nie była 
organem oceny I kontroli. 

Spór, który się tu toczy, toczy sle o rzecz 
zasadniczą. Toczy się o to. czy reprezentacja 
ludności w radzie miejskiej, co wlecell czy za
rząd miasta, czy zarząd całokształtu interesów 

oraz autora projektu sarkofagu artysty-
rzeźbiarza Szczepkowskiego przepro

wadziła badanie przygotowanego na 
sarkofag materiału granitowego, które 
wykazało, iż materiał ten zarówno pod 
względem wymiarów i właściwości tech 
nicznych, jak i koloru i struktury odpo
wiada całkowicie swemu przeznacze
niu. Uprzednio jeszcze wydział wyko
nawczy na posiedzeniu z dnia 28 czerw
ca r. b. powziął uchwałę, aby przed 
przystąpieniem do wykonania' w kamie 
niu sarkofagu został tytułem próby wy
konany fragment, sarkofagu z głową 
Marszałka. 

Organizacje nauczycielskie 
domagają, się powiększenia titzbu etatów 

w szbołacb powszecbnntb 
Warszawa, 7 lipca. 

Organizacje nauczycielskie wystą
piły do ministerstwa oświaty o zwięk
szenie liczby etatów nauczycieli szkól 
powszechnych. 

Nauczycielstwo szkół powszech-
] nych uskarża się na przeciążenie pracą. 
• Rdyż w większości obwodów szkolnych 

przypada na 1 nauczyciela 60 uczniów. 
•Aby usunąć ten nienormalny stan rze

czy zachodzi, zdaniem organizacyj nau 
czyciclskich, konieczność ustanowienia 
w ciągu najbliższego 3-lecia około 10 
tysięcy nowych stanowisk. nauczyciels
kich. 

Organizacje nauczycielskie zwraca-

Pogrzeb ś.p. dyr. Starzyńskiego 
D e p e s z a k o n d o l e n c y j n a Marsz . 

Ś m i g ł e g o - R y d z a 
Warszawa, 7 lipca. 

(PAT) Dziś o godz. 11.50 z górnego 
kościoła św. Karola Boromeusza na 
Powązkach odbył się pogrzeb ś. p. Ro
mana Starzyńskiego, naczelnego dyrek 
tora Polskiego Radia. 

Pan Marszalek Śmigły-Rydz nade
słał na ręce prezydenta m. st. Warsza
wy p. Stefana Starzyńskiego depeszę 
następującej treści: 

„Serdeczne wyrazy współczucia z ją się do ministerstwa, oświaty z proSbąl 
o wzięcie tej sytuacji pod uwace przyj powodu śmierci brata zasyła 
układaniu nowego budżetu. Edward Śmigły-Rydz 

Marszałek P o l s k i 



.JREPUBLIKS" nx, 185. Piątek, 8 lipca 1938 f. 

Z dxiefówv £aa%a 
Dnia 8 lipca 1864 roku Dawid Sellin 

wybudował w Łodzi przy ul. Konstanty
nowskiej Nr. 16 (dzisiaj 11 Listopada) 
pierwszy gmach teatralny w Łodzi. 
Sellin skompletował na własna ręką 
Pierwszy zespół artystów i rozpoczął 
przedstawienia. Sełłina zasługą było to, 
że dał Łodzi pierwszy polsld teatr, że 
artyści polscy nie potrzebowali szukać 
schronienia w niemieckim teatrzyku w 
„Paradyżu" i na różnych przypadko
wych scenkach. 

W teatrze Sełlina grali najwybitniej
si artyści, jak słynny murzyn Aldridge, 
operetka londyńska, operetka niemiec
ka o światowej sławie Leopoldyny von 
Lukatcy i in. W teatrze Sellina w cza
sach późniejszych występowali najwy
bitniejsi dziś artyści sceny polskiej, jak 
Solski, Stępowski, Jerzy Leszczyński, 
Trapszo. Trapszowa, na premiery przy
bywali do teatru najwięksi pisarze Pol
ski ówczesnej, Reymont. Sienkiewicz, 
Niemojewski, Świętochowski. 

V«* Elżbiety Kr. Wd. 
Jutro w,,.,,,,!!,! p 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Dluiotć dnia ' 

Ubyło dnia 

3.25 
19.57 
16.52 
0.41 

16.32 
- . 1 1 

Krótkie wiadomości 
„DZIECKO W FOTOGRAFII" - taki tytuł 

aosl konkuri , rozpisany przez komitet ogólno
polskiego kongresu dziecka. Konkus organizują, 
jak wiadomo, wydziały opieki społecznej zarzą
dów miejskich. Prace konkursowe wystawione 
będą na „Wystawie Dziecka" w październiku 
b . r. Regulamin konkursu otrzymać można w ko
mitecie kongresu, ul. Koszykowa 19, m. 12. 

• • * 
PODSEKCJE KOMITETU POMOCY BEZ

ROBOTNYM przeniesione zostały obecnie do 
Jednego lokalu przy uL Sienkiewicza 53. Roz
poczęły one pracę nad ułożeniem list zaległości 
świadczeń na rzecz pomocy zimowej. Do płatni
ków zgłaszać się będę przedstawiciele komite
tu, zaopatrzeni w legitymacje, w sprawie regu
lowania zaległych należności. 

• • • 
KURS WIEDZY O GDAŃSKU został zorga

nizowany w Gdyni z inicjatywy kolegium wy
kładów międzynarodowych im. Marszałka Pił
sudskiego. Na kurs ten z ramienia zarządu miej
skiego wyjechał insp. Jamroż^ rei. Gołuński i 
rei. Wysocki. 

• . • 
LIKWIDACJA WSZYSTKICH OBÓR W ŁO-

DZI nastąpi w ciągu najbliższych dni. Ponieważ 
termin dobrowolnej likwidacji już minął, po
licja rozpoczęła przymusowe usuwanie tych 
przedsiębiorstw. Wczoraj już zamknięto i opie
czętowano obory przy ul. Łagiewnickiej Nr. o, 
Limanowskiego 24, Berka Joselcwicza 9, Mły
narskiej 4 i Pieprzowej 9. 

• • • 
666 NIESZCZĘŚLIWYCH WYPADKÓW za

notowały kroniki pogotowia ratunkowego P. C. 
K w czerwcu. Największy odsetek osób i opa
trzonych przez to pogotowie, stanowią ojlaiy 
wypadków przy pracy. Na drugim miejscu—bój
ki i napaści uliczne, na trzecim — otrucia, dalej: 
przejechania, oparzenia, postrzały, samobój
stwa i t. d. 

• . « 
DODATKOWA KOMISJA POBOROWA dla 

P.K.U. Łódź-Miasto I urzędować będzie w dniu 
15 b. m. w wydziale wojskowym zarządu miel-
skiego przy Al. Kościuszki 19. Stawić się winni 
mężczyźni rocznika 1917 1 starsi, zamieszkali na 
terenie 2 3, 5, 8, 9 i 11 komisariatów policji, 
którzy nie stawali jeszcze do przeglądu woisko-
wo-lckarskiego. 

D y ż u r y aptek 
Nocy dzisiejszej dyżurują następujące apteki: 

H. Duszkiewieżowa — Zgierska 146, J . Harl-
man — Brzezińska 24, W. Rowińska — Plac 
Wolności 2, A. Perelman i S-ka — Cegielniana 
Nr. 32, W. Danielecki — Piotrkowska 127, F. 
Wójcicki — Napiórkowskiego 27, K. Kempfi 
Karolewska 48, C. Cymer — Wólczańska 37. 

WŁODARCZYK SCHWYTANY 
Przez dwa dni i noc ukrywał się w lesie. — Zmożony głodem, wyszedł z kry 

jówki i został schwytany. — Odstawiono go do więzienia w Płocku 
to też Wło Groźny bandyta Józef Włodarczyk 

został wczoraj schwytany. 
Jak wiadomo, w'dniu 5 b. m. odpo

wiadał on przed sądem okręgowym w 
Łodzi, wraz z kilku jeszcze więźniami, 
za usiłowanie ucieczki z wiezienia przy 
ul. Sterlinga w Łodzi. Próba ucieczki 
wykryta została w listopadzie ub. roku 
i bezpośrednio po tym przewieziono 
Włodarczyka do więzienia w Płocku. 
Na rozprawę przywieziono go do Łodzi, 

a ponieważ, proces został odroczony, 
tego samego dnia, pod eskortą dwu po
licjantów, pojechał on z powrotem do 
Płocka. 

W drodze, tuż za stacja kolejową w 
Kutnie, zdołał on zmylić czujność kon
wojentów 1 wyskoczył z pędzącego po. 
ciqgu, używając sposobu, znanego zło
dziejom kolejowym, t. J. stoczył się w 
pozycji poziomej, z pochyłego skaipu 
nasypu kolejowego. Pociąg przejeżdżał 

II! I i l i Soi 
urządza 

WYŚCIGI KONNE W WARSZAWIE 
, od dnia 9 lipca do dnia 15 sierpnia rb. 

Ś R O D A — SOBOTA — NIEDZIELA 

K A S Y T O T A L I Z A T O R A W ŁODZI 
1) ul. 6-go SIERPNIA Nr. 2 
2) ul. ŚW. EMILII Nr. 2 róg Piotrkowskiej , 

czynne od godz. 11-ej rano. 

Robotnicy żywcem zagrzebani 
Wydobyto ich i odwieziono do domu 

Tragiczny wypadek miał wczoraj 
miejsce ,na, uk, .Żeromskiego przed do
mem nr 63. 

Dom ten obecnie przyłączany jest do 
sieci kanalizacyjnej. Robotnicy zajęci są 
na ulicy przed posesją kopaniem wiel
kiego rowu, dla ułożenia rur kanaliza
cyjnych. Najprawdopodobniej deski, u-
stawione dla bezpieczeństwa DO obu 

stronach rowu były źle umocowane, 
gdyż w pewnej chwili zwałv ziemi ru
nęły z dwóch stron, grzebiąc dwóch ro

botników, Antoniego PiotrOszewskiego 
i Stanisława Głowaczyńsklego (Lelewe
la 14). 

Zaalarmowano natychmiast straż og
niową i pogotowie PCK. Na szczęście, 
głowy robotników były zasypane tylko 
częściowo, w przeciwnym bowiem ra
zie udusiliby się oni przed przybyciem 
pomocy. Po rozkopaniu ziemi wydobyto 
ich na powierzchnię. Karetka pogoto
wia Odwiozła ich, po udzieleniu pierw
szej pomocy, do domu. (tg) 

w tym momencie przez las, 
darczyk, mimo skutych kajdanami rąk; 
zdołał skryć się natychmiast. 

Powiadomione o ucieczce bandyty 
władze policyjne zarządziły poszukiwa
nia i obławy. Najskrzętniej przeszuki
wane były okolice, w których Włodar
czyk wyskoczył z pociągu. Tropiono go 
bez przerwy j to właśnie umożliwiło je
go ujęcie. Włodarczyk bowiem, które
mu policja następowała na pięty, nie 
miał chwili spokoju i wypoczynku. Nie 
mógł nigdzie pożywić się, nie mógł od
począć, co wyczerpało go tak dalece, że 
nie był zdolny już do większego wy
siłku. 

Wczoraj o godz. 6 rano wyszedł on 
wreszcie na drogę pod wsią Strzelcy, 
koło Kutna. Jak się okazało, nie znal on 
tego terenu, gdyż napotkane po drodze 
kobiety, które zbierały jagody na skra
ju lasu, zapytał o drogę do Kutna. Jak 
się później wyjaśniło, pragnął on dostać 
się przede wszystkim do jakiegoś ko
wala, który zdjąłby mu kajdany z rąk. 
Ale kobiety zauważyły kajdany. Wska
zały mu drogę, ale równocześnie pośple 
szyły powiadomić najbliższy posteru
nek policyjny. W ciągu kilkunastu mi
nut został Włodarczyk otoczony przez 
policję. Był tak słaby I wyczerpany, że 
zupełnie bez oporu pozwolił się ująć. 

Zeznał, że przez dwa dni I noc ukry
wał się w lesie i zbożu. Nic nie jadł. 
Był tak zmęczony i głodny, gdy wy
szedł z kryjówki, że zataczał się wręcz 
na nogach. Zeznał, następnie, że zamie
rzał udać się w kierunku granicy nie
mieckiej. 

Włodarczyk ma na sumieniu szereg, 
zbrodni I napadów rabunkowych z bro
nią w ręku. J^rzez jakiś czas był człon
kiem, a później hersztem bandy. Był 18 
razy karany, ogółem skazany był na 35 
lat więzienia, trzykrotnie na umieszcze
nie w Koronowie, w zakładzie dla nie
poprawnych przestępców. Za ostatnią 
swą zbrodnię, zabójstwo Ratajczyka w 
Pabianicach, skazany został przez sąd 
okręgowy na śmierć. Apelował jednak 
i obecne czeka na termin rozprawy w 
sądzie apelacyjnym. 

Pod silnym konwojem odstawiono 
Włodarczyka do Płocka i umieszczono 
w jego celi. (t) 

gmach urzędu wojewódzkiego 
stanie na placu Dąbrowsk iego . —• Plan, który uzyskał p ierwszą 

nagrodę. — Wystawa wszys tk ich z g ł o s z o n y c h projektów 
Sprawa budowy w Łodzi gmachu 

reprezentacyjnego urzędu wojewódz
kiego została już definitywnie zdecydo 
wana. Gmach stanie na Pl. Dąbrow
skiego, przy zbiegu z ul. Cegielniana, na 

Ministerstwo spraw wewnętrznych 
ogłosiło konkurs na budowę tego gma
chu i do jury konkursu wpłynęło 12 
prac, z pośród których wybrany już zo
sta! projekt, któremu przyznano plerw-

terenach, na których niegdyś znajdowa szą nagrodę. Nazwisko autora projektu 
ła się spalona fabryka chemika!!! Ha-,jest jeszcze nieznane, ponieważ sąd kon 
driana. Front gmachu wychodzić bę-J kursowy ograniczył się narazie do ot-
dzie na Plac Dąbrowskiego, boczne i warcia tylko kopert z planami i wyboru 
wejście będzie od ul. Cegielnianej. W planu, koperty zaś z nazwiskami auto-
głębi dziedzińca znajdować się będzie rów jeszcze nie zostały otwarte.' 
ogród. I W 'przyszłym tygodniu, we wtorek, 

Napad kobiet-bandytek 
Związały i obrabowały swą ofiarę 

Rybnik, 7 lipca. 
W dniu wczorajszym w Knurowie 

Ireną Górecka, przechodząc ulicą, spot
kała dwie kobiety, które ofiarowały jej 
kupno marek niemieckich po niezwykle 
niskiej cenie. Zachęcona łatwym zarob
kiem Górecka pobiegła czym prędzej 
dod omu i przyniosła 130 złotych. Obić 
kobiety zaprowadziły ją w pole, gdzie 
miano dobi ćinteresu. 

Gdy znalazły się Jednak w odludnym 
miejscu, kobiety rzuciły się na Górecką, 

zakneblowały jej usta, związały 1 za
brały całą posiadaną gotówkę, po czym 
zbiegły. 

Po pewnym czasie związaną Górec
ką znaleźli przechodnie, którzy uwolnili 
ją z więzów. 

Zawiadomiona o napadzie policja 
wdrożyła poszukiwania za „gangster-
kami", które też zostały ujęte. 

Była to Marla Wuwerowa z Halem
by i Elżbieta Stanowska z Kuźnicy Sta
rej. Osadzono Je w areszcie. 

wszystkie nagrodzone 1 wyróżnione 
projekty przysłane zostaną do Łodzi. 

Jak się dowiadujemy, celem- zainte
resowania mieszkańców Łodzi sprawą 
budowy gmachu dla urzędu wojewódz
kiego, w sali rady miejskiej przy ulicy 
Pomorskiej 16 urządzona będzie wysta 
wa wszystkich projektów .planów I 
szkiców. 

Jeśli chodzi o samą budowę, naj
prawdopodobniej roboty rozpoczną się 
jeszcze w bieżącym sezonie. Chodzi o 
to bowiem, by gmach został wykończo
ny i oddany do użytku przed ekspiracją 
umowy dzierżawnej dotychczasowego 
gmachu przy ul. Ogrodowej. W gma
chu urzędu wojewódzkiego mieścić się 
będzie również reprezentacyjne miesz
kanie p. -wojewody łódzkiego, (i) 
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ł ó d z k i e na b e z d r o ż a c h 
Najgorszy sezon pod względem artystycznym i finansowym. — Go

spodarka była bardzo droga i zła. — Wskazana jest radykalna 
zmiana w dziedzinie teatralnej 

.Wyniki bieżącego sezonu teatralne
go w Łodzi omawiane są obecnie sze
roko również przez prasę stołeczną. 

Przed kilku dniami ukazał się w 
„Czasie" artykuł, w którym bardzo uje
mnie oceniane są wyniki tegorocznego 
sezonu teatralnego. Auor przyznaje, że 
był przeciwnikiem fuzji teatrów miej
skich i powierzenia ich wspólnej, zjed
noczonej dyrekcji, ale ogłuszony fanfa
rami, jakie rozbrzmiewały na cześć do
piero co zawartego związku teatralnego 
obu dyrektorów, zlekka zahipnotyzo
wany szumnymi manifestacjami, jakich 
połączone dyrekcje nie szczędziły pu
bliczności, zapowiadając nastanie no
wej ery w dziejach teatrów łódzkich, 
byłem w sądach swych pełen nieśmia
łej rtzerwy. 1 

Okazało się, że nie słusznie. Prze
bieg obecnego, kończącego sie już sezo
nu, niestety, potwierdził moje obawy. 

Nie da się zaprzeczyć, iż na prze
strzeni szeregu lat ostatnich sezon bie
żący był najsłabszy 1 najmniej udany 
zarówno pod względem artystycznym 
jak i kasowym. 

N a gorszy sezon 
Zespół teatrów miejskich obejmuje 

obecnie 2 teatry w śródmieściu oraz 4 
teatry popularne, dzielnicowe, grające 
na zmianę przy dwróch zespołach. Jaka 
była działalność tych wszystkich scen, 
których liczebność mogła sprawiać wra
żenie działalności niezwykle intensyw
nej i owocnej? 

Teatry główne, znajdujące sle w śród
mieściu, t. j- „Teatr Polski" oraz „Teatr 
Kameralny" wystawiły dotychczas 
wzgl. zgodnie z repertuarem wystawią 
do kqńca sezonu -28 do 29 sztuk. Z licz
by tej niewiele jednak można zaliczyć 
do dzieł wartościowych a przynajmniej 
zasługujących na większą uwagę: ..Wie
czór trzech króli", „Noc listopadowa", 
„Nieboska Komedia", „Tessa". ..Gałązka 
rozmarynu", ..Rewizor". „Pymgmalion" 
„Głupi Jakub" — i jeszcze parę, łącz
nie nie więcej, niż 10—12. Jak na dwie 
sceny, to istotnie niewiele! 

A przecież w r. ub. sam Teatr Miej
ski wystawił 28 sztuk, z których co-
najmniej 10 uważać można było za war 
tościowe. JDbok niego zaś istniał pry

watny Teatr Polski, który poszczycić 
się mógł repertuarem bogatym i stoją
cym na' poziomie, zyskując dzięki niemu 
w okresie swego krótkiego, bo zaledwie 
5-miesięcznego istnienia prymat w dzie
dzinie sztuk teatralnej na terenie Łodzi. 

Nie da się przeto zaprzeczyć, że 
wartość teatrów łódzkich w roku bież. 
wyraźnie się obniżyła — i to zarówno 
teatru miejskiego (obecnie Polski), jak 
I dawnego teatru prywatnego, nazwa
nego obecnie Kameralnym, któremu 

kiedy rozpoczynały sie z dwugodzin
nych opóźnieniem, grano sztuki nie te, 
jakie zapowiadano, a rezultatem tego 
był niesłychany wzrost odsetka przed
stawień odwoływanych wskutek braku 
publiczności... 

Bilans finansowy 
Jak widzimy, bilans artystyczny te

atrów miejskich w sezonie bieżącym nie 
był imponujący. Zrozumiała test rzeczą, 

wspólna dyrekcja specjalnie nie wyszła J iż w tych warunkach nie lepszy musiał 
na dobre. . (być również bilans finansowy. Istotnie, 

| koszt utrzymania teatrów łódzkich 

Teatry Popularne wzrósł w prostym stosunku do spadku 
ich wartości nriystycznej i naraził mia
sto na wydatki, nieznane w sezonach 
poprzednich. 

Subsydium miejskie dla teatrów pre
liminowane było w wysokości 240 tys. 
zhtych, ale już w pierwszych miesią
cach bieżącego roku teatru wystąpiły 
o dotację dodatkową w wysokości 67 
tys. zł- — i kwotę tę uzyskały. 

Do chwili obecnej zatym zarząd miej 
ski dopłacił do teatrów 307 tvs. zł, jak 
słychać jednak, do końca sezonu defi
cyt teatralny wzrośnie co naimniej o dal 
sze 40 tys. zł, które znów zanewne po
kryć będzie musiało miasto. Ojrółem za

tym subsydiiun miejskie dla teatrów 

Zawadzka 16 C A S A N O V Ą 
prezentuje rewelacyjny program lipcowy: 
urocze węgierki SISTERS NAWATA zna 
komity duet MORLAN - BARGIELSKA, 
HENRIETTĘ JELDINO, ILONĘ MALE-
ROWNA, znakomita orkiestra BRONI 

Jeszcze gorszy stan rzeczy panował 
na terenie teatrów popularnych. W prze
szłości był okres, iż teatry te. pozosta
jąc pod prywatną dyrekcja, osiągały 

wybitnie wysoki poziom artystyczny,, 
zaspakajający potrzeby nie tylko publi
czności peryferyjnej, lecz nawet wyro
bionej pubnezności śródmiejskiej, która 
też nie rzadko je odwiedzała-

Z pięknej tradycji obecnie mało po
zostało. Z pośród 15 sztuk, jakie wysta
wiły teatry popularne, zaledwie kilka 
można zaliczyć do repertuaru wartościo 
wego, gdy reszta stała na poziomie 
smutnych fars, których nawet pobłażli
wa publiczność przedmiejska strawić nie 1 wyniesie w roku bieżącym niespotykana 
mogła. Do tego dołączyła sie fatalna kwr>tc blisko 150 tys. zł, a deficyt osiąg-1 teatrów łódzkich potrzeba posunięć nar 
organizacja teatrów. Przedstawienia nie'nic sumę 107 tyj. zł, przekraczając nie- dziej zasadniczych i dalej Idących. 

mai i00 proc. deficyt roku iibiecferjo. 
Sądzę, że w momencie, gdy miasto 

walczy z trudnościami finansowymi, gdy 
z braku funduszów musi ściemniać swe 
plany inwestycyjne, warto zastanowić 
się nad powyższymi pozyciami. porów
nać je krytycznie z osiągniętymi wyni
kami I szukać przyczyn zła. 

Przyczyny f situfhi 
Sądzę również, że należałoby przyj

rzeć się kwocie 67 tys. zł, stanowiącej 
jiozycję kosztów dwuosobowei dyrek
cji, i wysokości wpływów kasowych, 
wynoszących niekiedy kilkanaście, a na 
wet kilka złotych z przedstawieniu. Nie
zbędne wydaje się również wniknięcie 
w organizację scen łódzkich, która ka
że w jednym teatrze grać przy pustej 
widowni tak długo, dopóki w drugim 
nie zejdzie z afisza sztuka, ciesząca się 
nieco większym powodzeniem, a wszyst 
ko dlatego, by premiery w obu teatrach 
mogły się odbyć jednocześnie-

Istnieje twierdzenie, że jedyną przy
czyną zła jest wadliwa struktura orga
nizacyjna teatrów łódzkich, że wystar
czy zmienić statut dyrekcji, pozostawić 
obu teatrom niezależność repertuarową 
i artystyczną, aby nastąpiła radykalna 
zmiana sytuacji. Nie sądzę. abv to wy
starczyło. Doświadczenie lat ubiegłych 
zdaje się wskazywać, że dla odrodzenia 

Delegacja włókniarzy u dyr. Klotta 
Główny inspektor pracy zapowiedział wydanie uzupełniającego wyjaśnienia 

w sprawie uriopów. — Rokowania o umowę zbiorową dla przemysłu dzianego 
Onegdaj, jak już donosiliśmy, udała 

się do Warszawy, do ministerstwa opie
ki społecznej delegacja klasowego zwią
zku włókniarzy w osobach pp. Walcza
ka i K r zynówka, celem odbycia konfe
rencji w najaktualniejszych sprawach za 
wodowych. Delegacja przyjęta zastała 
przez głównego inspektora pracy, dy
rektora departamentu Klotta. 

. W pierwszym rzędzie delcscacja po
ruszyła sprawę obliczania należności za 
urlopy. Orzeczene komisji roziemczej 

ustaliło, że z obliczenia wyeliminowane 
mają być przerwy w pracy, spowodo
wane przez chorobę, ćwiczenia wojsko
w e i nieszczęśliwe wypadki. Nie uwzglę 
dniono natomiast przerwy w pracy, spo
wodowanej rozwiązaniem umowy o pra 
cę, zdarzają się wiec liczne wypadki, 
gdy rob°tnik, nie pracuje przez kilka 

. miesięcy, a później ten okres zalicza 
w'na W ctw^ P"V l , s t a , a " h l wysokości wynagro^ 

UWAGAMI 

PatiPahchon 
otworzyl i zakład fryzjerski na świeżym 
powietrzu. St rzyżenie najnowszym syste
mem. Bliższe informacje w nowym 

2 8 - y m numerze 

11 K a r u z e l i " 
który ponadto przynos i : 
Tragiczne nieporozumienie między Ferd-

Idem I Marysia 
Bokserski a tak Chrup-Ctirup na hrabiego 

Kuru-Buru. 
Sensacyjną nowelę lotnicza, p. t.: 

„Nowicjusz" 
oraz dalsze rozdziały powieści, ciekawą 
rubrykę sportowa., humor, rozrywki umy

słowe z nagrodami. 

w orzeczeniu, ponieważ jest ona samo 
przez się zrozumiała. Skoro jednak jest 
to inaczej komentowane, ministerstwo 
skłonne jest wydać specjalne wyjaśnię 
nie- Dyr. Klott prosił więc 
krótszym czasie związek nadesłał me
moriał w tej sprawie. 

Z kolei delegacja poruszyła sprawę 
stosowania orzeczenia komisii rozjem
czej wobec zakładów przemysłowych 
w Markach 1 firmy Dietei w Sosnowcu. 
Mianowicie, zakłady te odwołały się od 
orzeczenia do Najwyższego Trybunału 
Administracyjnego i uważają obecnie, 
że do czasu rozstrzygnięcia sprawy, 
orzeczenia ich nie obowiązują. Dvr. Klott 
zapowiedział wydanie wyjaśnienia, nad
mieniając, że mimo wniesienia odwołań, 
orzeczenie jest obowiązujące. 

W końcu delegacja zapytała, jakie 
stanowisko zajmuje ministerstwo opieki 
społecznej wobec ważności orzeczenia, 

dzenia za urlop. I z chwilą, gdy wpłynęło kilka wypowie-
Inspektor Klott żywo zainteresował Idzeń w ustawowym terminie, 

się tą sprawą. Oświadczył, że komisja I Dyr. Klott oświadczył w odpowie-
rozjemcza nie uwzględniła tei sprawy I dzi, że ministerstwo stoi na stańowł-
••»C98eo9«oeeeeo«ea»c«99»9oaa««««»«•••••••••••••••••••••icacese 

Rasowe porzucanie dzieci 
R o d z i c e b ę d ą b a r d z o s u r o w o k a r a n i 

Po pewnej przerwie, zanotowano o-
becnie znów niepokojące zjawisko ma
sowego porzucania dzieci. Nie ma dnia, 
by nie pozostawiano dzieci w najróż
niejszych urzędach, w nadziei, że zajmą 
się nimi odpowiednie władze. Zjawisko 
to, jak nas iniormują, ma charakter 
szczególnie niebezpieczny. Spowodowa
ne jest dużym zapotrzebowaniem robot
ników na roboty sezonowe w powiecie. 
Rodzice, wyjeżdżając, porzucają dzieci, 

sku, iż główni uczestnicy nie składali 
wypowiedzeń, wobec czego obowiązu
je ono, a nawet automatycznie przeisto
czyło się w układ zbiorowy. Firma Die-

bv w naj-' tel w Sosnowcu i przędzalnie zeierskie 
nie miały prawa wypowiadać orzecze
nia, ponieważ nie są uczestnikami ukła
du. Co się zaś tyczy Schloesserowskiej 
Manufaktury, ministerstwo wyraziło zgo 
dę na skreślenie uwagi o lokalnych wa
runkach, t. zn„ że firma może zatrud
niać robotników na warunkach ogólno
polskich-

nie chcąc kłopotać się o nie na miejscu 
pracy. 

Liczb?, porzuconych dzieci jest w 
chwili obecnej tak wielka, że władze 
miejskie nie są w stanie zająć się nimi, 
nie posiadają dostatecznej liczby miejsc 
w zakładach opiekuńczych. Postano
wiono więc zwrócić się do urzędu pro
kuratorskiego, o wszczęcie przeciw-
akcji. Przeciwko rodzicom i opieRńnom, 
którzy porzucają dzieci, podjęte będzie 
dochodzenie prokuratorskie, (i) 

C e n a n u m e r u g r o s z y Nie pijcie surowej wody 

W początkach czerwca podjęte zo
stały rokowania o nowy układ zbioro
w y dla przemysłu dzianego. Wyłoniono 
komisję fachową, która miała opraco
wać wytyczne nowego układu. W przy
szłym tygodniu odbędzie sie pierwsza 
konferencja w inspekcji pracy, na któ
rej komisja złoży sprawozdanie z wy
niku swych dotychczasowych prac 

• . • 
Strajk woźniców rozszerza sic. Wczo 

raj objął on szereg mniejszych zakładów 
Na tle lustrowania przedsiębiorstw 
przez komisje strajkowe, zanotowano 

j kilka drobnych incydentów. 
• . * 

W inspektoracie pracy odbyło się 
posiedzenie komisji szacunkowej dla 
dozorców domowych. KOmisia dokonała 
podziału wszystkich domów łódzkich 

na kategorie, co będzie miało znacze
nie dla wysokości plac dozorców. 

• . • 
Według zestawień zarządu miejskie

go, na dzień 5 lipca wydział technicz
ny zatrudniał 658 sezOnOwców. wydział 
plantacyj 696, kanalizacja 1 wodociągi 
75788. W dziale budowlanym zatrudnia
no u przedsiębiorców 189 robotników, 
a w dziale drogowym 223. Ocółem za
rząd miejski zatrudnia obecnie 3344 ro
botników sezonowych. (i) 
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P O R Z Ą D K I W L O D Z I 
Kopciuszek zmienia się gruntownie.—Gospodarcze trudności reformy estetycznej. 

Więcej cierpliwości i czasu! — Dlaczego miasto nie naprawia trotuarów? 
Łódź — brzydki Kopciuszek brzydki 

zmienia się i pięknieje z dnia na dzień. 
Kosztem olbrzymich ofiar, ofiar niekie
dy ponad siły mniej zamożnych ludzi, 
z pod skorupy brudu, niechlujstwa i nie
poradności — wydobywa się niczego 
sobie miasto, bogate w zieleń, wesel
sze, barwniejsze... Zwalony ohydny płot 
odsłania kwietnik 1 skwerek, poszerza 
ulicę, daje inną perspektywę. Otynko
wanie tylnych ścian domów, dotych
czas szpecących każdy widok Łodzi 
swą brudno-ceglastą obmierzłością, do
dało ulicom wiele wdzięku przez stwo
rzenie obramowania z ciepłych, mięk
kich płaszczyzn. Komórki z gnijących 
desek, pokraczne i rozpełzłe, wygląda
jące z poza odrapanych, łatanych, ohyd
nie parkanów — zlikwidowane bo,z śla
du, odsłoniły wcale ładne fasady oficyn. 
Z frontu odbija się niepotrzebne gipso
w e ozdóbki, grożące conajwyżej bez
pieczeństwu przechodniów i maluje się, 
czyści, szoruje „na glanc". 

Oczywiście, żc medal ma I odwrot
ną stronę: 

Można się sprzeczać o podstawy 
prawne całej reformy estetycznej. Wy
daje nam się nawet, że więcej w tym 
wszystkim jest ducha rewolucyjnego, 
aniżeli litera prawa. Możija poważnie 
zastanowić się nad ekonomiczną stroną 
zagadnienia: czy są na to pieniądze? 
Można jeszcze uczynić doniosłe zarzu
ty, czy władze administracyjne nie 
zwróciły uwagi na to, że trzeba dać lu
dziom więcej czasu na poprawienie 
błędów przeszłości. Materiały remon
towe poszły kolosalnie w górę. Bruk 
robotników-specjalistów. W pośpiechu 
każda robota może być sfuszerjwana... 

Bardzo szczegółowo, logicznie i ze 
znajomością rzeczy wyszczególniono te 
sprawy w interpelacji sejmowej i w 
rozmowach zainteresowanych ster z p. 
premierom Składkowskim. Nie ulega 
kwestii, że premier, który potrafi po
dejść dp zagadnień niekiedy b udzo 
gwałtownie, ale za to odznacza się wy
jątkową trzeźwością sądu 1 realizmem, 
jeśli chodzi o zagadnienia praktyczne, 
przychyli się w tym wypadku do roz
sądnych żądań. Dowodem tego jest Uiż 
zarządzenie, dotyczące wstrzymania 
kosztowniejszych robót porządkowych 
na wsi w okresie wytężonych prac rol
nych i na przednówku. 

Niezależnie jednak od zmiany czy 
też zmodyfikowania rozkazów, idących 
z góry, apelujemy i do władz lokalnych, 
aby nie ujmowały reformy zewnętrzne
go wyglądu Łodzi od' strony surowszej 
i bezwzględniejszej. Trzeba, aby oby
watele zrozumieli, że nie chodzi o 
zgwałcenie icli i zmuszanie do posłu
szeństwa drogami czysto policyjnymi1, 
ale o wykonanie obowiązku wobec mia
sta i społeczeństwa. Dopiero wtedy, gdy 
w grę wchodzi zła wola, czy opór bier
ny, może zajść konieczność zastosowa f-
nia przymusu. 

Porządek w Łodzi musi być! I wi

dać już dzisiaj, że jest i że będzie go 
więcej jeszczel W centrum 'miasta na
stąpiła znakomita zmiana, a peryferie 
— nasze słynne w całej Polsce łódzkie 
przedmieścia — są wprost nie do po
znania! 

Ludzie, którzy dziś muszą za to pła
cić (a często nie ma czem!), są w cięż
kim położeniu. Ale ostatecznie na ca
łym świecie tynki i mury są czyste, a 
przepisy regulują właściwe estetyczne 
utrzymanie każde] nieruchomości. Więc 
1 u nas tak będzie... 

Skoro, jednak tak wielkie ciężary 
spadają na właścicieli nieruchomości, to 
trzeba również spytać, co robi miasto? 

W szczególności chodzi nam o tro-
tuary. Jest to prawdziwa bolączka Lo
dzi. 

Skarżą się wszyscy na bruki — sta
ry, oklepany temat. Ciężkie, ładowne 

wozy niszczą szybko nawierzchnię. W | można naprawić? Czy wymiana pęknlę-
1 tej płyty betonowej na całą — to taki 

wielki koszt? Rzecz jasna, że nie cho
dzi tu o przebudowę całych nawierzch
ni, ale o tymczasowe wylatanie dziur. 

Łodzi — mieście fabrycznym turniej 
jest uregulować tę sprawę, niż w War
szawie... 

Po chodnikach jednak nie stąpają 
okute ostro konie, ani nie jeżdżą wozy. 
Przechodnie mają u nas w Łodzi taką 
samą wagę, jak w każdym innym mie
ście, a kopyt też nie posiadają. Więc 
dlaczegóż, na litość Boską, w kamien
nych i betonowych płytach na ulicach 
Lodzi widać głębokie dziury? Dziwić 
się należy, że jest tak mało wypadków 
okaleczeń z powodu potknięcia się! Wi
docznie łodzianie mają już wprawę w 
chodzeniu po, krzywych ulicach, tak sa
mo jak górale po górach, ale obcy 1 nie
przyzwyczajeni ludzie szybko się w Ło
dzi męczą i narażeni są w najlepszym 
wypadku na wykręcenie nogi. 

Czy tych dziur w trotuarach też nie 
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Albo te asfalty na jezdniach w cen
trum miasta: wstyd popatrzeć — dziura 
obok dziury. Na ulicach w wielkich mia
stach europejskich widać codziennie lu
dzi, którzy obserwują jezdnię. Każda 
najmniejsza dziurka Jest natychmiast 
łatana. W ten sposób asfalt trzyma się 
przez dziesiątki lat bez kapitalnego re
montu. Dlaczego u nas nie robi się te
go samego? 

Miasto powinno dawać przykład lu
dziom. Ale nie zły przykład... Zarząd 
miejski odpowie, że nie ma pieniędzy. 
A czy właściciele małego domku, któ
remu każe się inwestować w remonty 
kolosalną dla niego sumę, pyta się kto, 
czy on ma pieniądze? Miastu z pew
nością łatwiej jest i o kredyt i o spłatę... 

Prawo może być twarde, ale musi 
być twarde dla wszystkich. Inaczej la
mią się jego podstawy moralne, a prze
pis o niemoralnej podstawie wyrządza 
znacznie więcej szkody, niż pożytku. 

Dyplomy uznania dla właścicieli domów 
którzy samorzutn ie , bez nacisku władz, przeprowadzi l i koniecz

ne remonty.—Wysokie kary na opornych 
W dniu wczorajszym starosta grodź!sta dr. Mostowski nada dalszych 40 dy-

ki dr. Henryk Mostowski odznaczył 
pierwszą grupę właścicieli domów oraz 
administratorów, którzy samorzutnie, 
bez nacisku władz, bezpośrednio po o-
publikowaniu zarządzenia, przystąpili 
do remontu posesyj i prace swe ukoń
czyli w terminie. 58 osób otrzymało 
specjalne dyplomy uznania. Dziś staro-

plomów. 
Odznaczeni rekrutują się z różnych 

sfer. Są między nimi więksi i mniejsi 
przemysłowcy, robotnicy, rzemieślni
cy i t. d. 

Równocześnie jednak kontynuowa
na jest dalsza akcja, zmierzająca do pod 
niesienia stanu estetycznego i zdrowot 

Półkolonie letnie w parkach 
są już czynne.—Dzieci bawią s ię przez cały 

dzień na słońcu i wśród zieleni 

Pocz. 4, 6, 8, 10 Grand-Kino 
Przygoda 
pod Paryżem 

BRIAN AHERNE , w 

0L1VIA DE HAVILLAND w roi. głów. 
Realizacja znakomitego MERVYN LE 
ROY, twórcy filmów „JLSTEM ZBIE

GIEM" i „ANTHONY ADYERSE". 

Półkolonie letnie dla niezamożnych 
i biednych dzieci już zostały otwarte. 
Mieszczą się One w dwu punktach: dzie
ci chrześcijańskie znajdują sie na pół
koloniach w parku 3 Maja, pod bezpo
średnim nadzorem zarządu mieiskiego, 
zaś dzieci wyznania mojżeszowego — 
na półkoloniach na Dołach pod Łodzią 
pod opieką TOZ (towarzystwa ochrony 
zdrowia) na koszt zarządu mieiskiego. 

Wczoraj zarząd miejski przeprowa
dził inspekcję półkolonii- W oarku 3-go 
Maja umieszczono 3300 dzieci, pocho
dzące z trzech dzielnic miasta — z oko
lic placu Reymonta. Bałut i Dworca Ka
liskiego. Dzieci przewożone sa codzien
nie rano tramwajami i wieczorem od
wożone do domów. Na ukończeniu jest 
budowa specjalnego pawilonu, który po
mieścić będzie mógł 2000 dzieci .na wy
padek deszczu. Na miciscu odbywają 
się stałe dyżury lekarza chorób we
wnętrznych, lekarza dentysty oraz 12 
higienistek. Na Dołach pod Łodzią mie
ści się 500 dzieci z najbiedniejszych ro

dzin żydowskich. Pozostają one pod 
stałą opieką lekarska TOZ. 

Drugi turnus półkolonii rozpocznie 
się 1 sierpnia. 

• . • 
Jak już donosiliśmy, wydział powia

towy w Łodzi zorganizował w roku 
biełżącym kolonie l półkolonie dla dzieci 
w Aleksandrowie, Konstantynowie, ChoJ 
nach, Rudzie Pabianickie] i .iedllczu ko
ło Grotnik. 

Otwarcie tych kolonii letnich nastą
piło-w dniu 1 lipca. 

Wczoraj dokonał lustracii kolonii sta 
rosta powiatowy Denys- Na koloniach 
i półkoloniach powiatowych przebywa 
525 dzieci. 

Na terenach majątku mieiskiego w 
Rszewie powstać ma całoroczna kolonia 
wypoczynkowa dla dzieci. Kolonię za
kłada towarzyswo kolonii letnich, na 
czele którego stoi inspektor szkolny Ko-
mander. Organizacja kolonii już się roz
poczęła w bieżącym tygodniu. (i) 

nego miasta. Zaniedbana Ł6dź zaczy
na już coraz wyraźniej nabierać innego 
oblicza. Roboty toczą się na wszyst
kich niemal ulicach. Coraz więcej pla
ców otrzymuje ogrodzenia z siatek dru
cianych, dzięki czemu coraz więcej zie 
leni widać w Łodzi. 

Oporni właściciele posesyj w dal
szym ciągu doprowadzani są do sądu 
starościńskiego, który wymierza suro
w e kary. Wczoraj na 2 tygodnie aresz
tu skazany został Bolesław Kaczor, 
właściciel domu z ul. Owsianej, który 
zwlekał z remontem, wysiał żonę na 
wieś, zlikwidował swe mieszkanie I 
ukrywał się u znajomych. Grzywnami 
po 500 zł. ukarano Ezrlela Rogozińskie 
go, Główna. 46 oraz Wolfa Jerozolim
skiego 1 Wolfa Wygodzklego, KiHńskle 
go 95, grzywnami po 300 zl. ukarano 
Chila Grynwalda, Brzezińska 16 i Ber
tę Hauser, Wysockiego 12. Po za tym 
20 właścicieli domów ukarano grzyw
nami do 200 zł. (0 

R A T U J C I E W Ł O S Y ! ! ! 
Powodzenie w życiu często zależne jest od ładnejo 

wyglądu. U mężczyzny łysina szpeci i oostarza. U kobiety 
łupież niszczy włosy. 

P ie rwsze oznaki łysiny to wypadan 'e włosów i łupież. 
W eleganckim opakowaniu, z dokładnym opisem uży

ciu wysy łamy wypróbowany i skuteczny płyn. który sto
suje się przeciwko wypadaniu włosów i łupieżowi, pod f. 
. .Pszczółka". Zamawia sie listownie. Płaci się przy odbiorze 

Cena zł. 2.95 Adresui: 

KAZIMIERZ KOŁODZIEJCZYK 
Piękne włosy 
to ozdoba WARSZAWA, P L NAPO' ' O N A 

8 0 ' R 
I s-Kr. poczt. 

Do 3-ch pożarów 
wzywano wczoraj s t raż ogniową 

Trzy pożary zanotowano wczoraj w 
Lodzi. 

O godz. 1.10 nocy onegdajszej wy
buchł pożar w domu przy ul. Toka-
rzewskiej 41. Płomienie ogarnęły do
mek mieszkalny, drewnianą oborę, w 
której znajdowała się krowa i stodołę. 
Na miejsce przybyły dwa oddziały stra 
ży ogniowej, które natychmiast przy
stąpiły do akcji. Nie zdołano jednak nic 
uratować. Spłonęły wszystkie zabudo
wania. Zginęła w płomieniach również 
krowa. Ogień ugaszono dopiero nad ra
nem. 

O godz. 8 rano straż wezwana zo
stała do drugiego pożaru, który wy
buchł w trzypiętrowej oficynie miesz
kalnej przy ul. Śródmiejskiej 18. Wsku
tek wadliwej budowy komina zapaliło 
się poddasze. II oddział ' straży ognio
wej pożar ugasił. 

Po raz trzeci wzywano straż o godz. 
19.30 do domu przy ul. Rzgowskiej 55. 

Pożar wybuchł w drewnianych komór
kach, znajdujących się na tej posesji. Po
żar został stłumiony, nim płomienie zdo 

( ł a ł y przerzucić się na zabudowania mie 
' szkalne. (tgj 



„REPUBLIKA" nr. 185. Piątek, 8 lipca 1938 r. 

Za zniesławienie związku tramwajarzy 
przez pomawianie go o działalność komunistyczną, sąd skazał redaktora 

odp. „Orędownika" na miesiąc aresztu i 200 zł. grzywny 
Wczoraj w sądzie okręgowym to- go w Łodzi. P. starosta zaprzecza. Nie 

czyia się w dalszym ciągu rozprawa było żadne] łączności. 
przeciwko „Orędownikowi" z oskarżę- Na tym przesłuchiwanie świadków 
nia związku pracowników instytucji u-
żyteczności publicznej—oddziału tram
wajarzy. Jak wiadomo, sprawa wyni
kła z tego względu, iż „Orędownik" za
mieścił na marginesie ostatniego straj
ku tramwajarzy w Łodzi artykuł, w 
którym twierdził, że związek wywołał 
strajk na rozkaz „Kominternu". 

W pierwszym dniu rozprawy, świad 
kowie obrony, dwaj tramwajarze nale
żący do endeckiego związku „Praca 
Polska" nie umieli umotywować 
swych zarzutów, oświadczyli tylko, że 
ich zdaniem, w klasowym związku rej 
wodzą komuniści i że strajk wywołany 
był na rozkaz z Moskwy. 

Wczoraj, po wznowieniu rozprawy 
zeznawał, powołany przez obronę sta
rosta grodzki dr. Henryk Mostowksl. 

Sędzia Maurer pyta, czy wiadomo 
jest świadkowi, jż w związku pracow
ników komunalnych i instytucji użytecz 
ności publicznej nurtują prądy komuni
styczne, że rej wodzą komuniści, któ-. 
rzy opanowali związek. Starosta dr. 
Mostowski odpowiada, że nic mu o 
tym nie jest wiadomo. Wszystkie or
ganizacje zawodowe są bacznie kon
trolowane przez władze administracyj
ne, I gdyby Istotnie w związku tym u-
jawniły się prądy komunistyczne, zwlą 
zek zostałby rozwiązany. 

Sędzia zapytuje z kolei, czy ostatni 
strajk miał podłoże polityczne, czy. też 
ekonomiczne i czy możliwe jest, by w y 

tichł na skutek inspiracji Kominternu. 
tarosta dr. Mostowski odpowiada, że 

w p ł y w ó w Kominternu w związku nie 
ujawniono. Strajk miał podłoże ekono
miczne, a nie polityczne. 

Obrońca, adw. Kowalewski, pyta, 
czy po wybuchu strajku zwołana zosta 
ła do starostwa konferencja, na której 
władze zapowiedziały represje w sto
sunku do strajkujących i zażądały przer 
wania akcji. P. starosta wyjaśnia, że 
władze uznały, że strajk godzi w inte
resy warstw pracujących, korzystają-
jących z komunikacji tramwajowej, 
zresztą przepisy stanowią, iż w przed
siębiorstwach użyteczności publicznej 
strajki nie są dozwolone. 

Adw. Kowalewski: — Czy w zwiąż 
ku ze strajkiem władze zastosowały re 
presje? 

Sędzia uchyla to pytanie. 
Oskarżony Maciąg pyta, czy strajk 

tramwajarzy miał łączność z demon-
stracją związku nauczycielstwa polskie 

zostało zakończone. Oskarżyciel, wy 
stępujący z ramienia związku, adw. 
Hartman, domaga się ukarania oskarżo 
nego. Nie wolno, zdaniem adw. Hart-
mana, rzucać lekkomyślnie fałszywych 
oskarżeń pod adresem 0'-ganizacyj czy 
osób, że utrzymują komakty z „Komin-
ternem". Nie wolno dyskredytować 
przeciwników politycznych przy pomo 
cy niedozwolonych chwytów i fałszy
wych oskarżeń. 

Obrońca oskam-icg•>, adw. Kowa
lewski, dowolzit, że nie należy „bawić 
się" w tolerancję i demokrację. Żadnej 
łożnicy, zdańer; obrońcy, pomiędzy 
socjalizmem u' komunizmem ule '>u. 

właściwych metod w tropieniu wywro 
towców, że trzeba im dopiero udowad
niać winy, podczas gdy w innych kra
jach odrazu stawia się ich „pod ścian
kę". I nie obeszło się oczywiście bez 
Żydów, aczkolwiek w związku tram
wajarzy nie ma ani jednego Żyda, ale 
to drobiazg: wszystkiemu i tak winni 
Żydzi.... 

Sąd skazał Władysława Maciąga, 
redaktora odpowiedzialnego „Orędow
nika" na 1 miesiąc bezwzględnego are
sztu i 200 złotych grzywny. W moty
wach sąd podniósł, iż inkryminowany 
artykuł miał na celu zniesławienie 
związku I jego kierowników, że dowód 
prawdy nie został na rozprawie prze
prowadzony. Niski wymiar kary sąd mo 
tywuje okolicznością, iż oskarżony nic 

TEATR POLSKI . 
Dziś i dni następnych o godz. 8.30 wiesz. 

„Brat marnotrawny" Oskara wilde 'a, w reży
serii dyr. H. Morycińskiego z Chojnacką, Dywiń-
ską, Kossowską, Ludwizanką, Hańczą, Krasoo-
wieckim, Plucińskim i Sipińskim. 

TEATR LETNI W PARKU STASZICA 
Dziś i dni następnych o godz. 9-ej wiecz. 

grana będzie „Dama od Maksyma" z Wilińską 
i Mrozińskim na czele wykonawców. 

TEATR KAMERALNY. 
Dzi, w piątek o godz. 9.30 wiecz. Hymle J a 

cobson i Miriam Kressyn występują z premiera 
słynnej sztuki „Ar tyśc i ' . 

Uważa on, że w Polsce używa się nie- był autorem tego artykułu, (t) 

P a r c e l e b u d o w l a n e 
przy ul. Krzemien ieck ie j i Retk ińskie j 

d o s p r z e d a n i a 
Z g ł o s z e n i a do p. H e r m a n a , ul. P i o t r k o w s k a 5 1 , prawa 

oficyna, I piętro od 1 0 — 1 2 w po łudn ie i od 4 — 5 po po łudniu 
' dni p o w s z e d n i e J 

Poborca może rewidować płatnika 
Małżonkowie Szlezyngier skazani na 4 mies. aresztu 

Na ławie oskarżonych sadu okręgo
wego zasiedli wczoraj Moszek Szlezyn-
ger oraz jego żona Sura. pod zarzutem 
pobicia poborcy skarbowego. 

Działo się to 3 sierpnia ub. roku. Do 
mieszkania Szlezyngierów przv ulicy 
Śródmiejskiej 19 przybył poborca III 
urzędu skarbowego Mieczysław Szmili, 
celem wyegzekwowania należności skar 
bowej w wysokości 306 złotvch. Przy
był on wraz z licytantami, ale ponieważ 
ci oszacowali zbyt nisko ruchomości 
Szlezyngera, poborca postanowił prze
prowadzić rewizję osobista, szybko wsu
nął rękę do kieszeni ubrania Szlezyn- p , a t n i k a 

paczkę, w której pono miały znajdować 
się pieniądze-

Oskarżeni na rozprawie tłumaczyli 
się, że poborca nie ma prawa przepro
wadzać osobistej rewizji, skoro więc 
włożył rękę do obcej kieszeni, popełnił 
czyn nielegalny. 

Naczelnik III urzędu skarbowego 
Hyckel zeznał Jednakże, że poborca ma 
prawo bez specjalnego zezwolenia rewi
dować płatnika. Zezwolenie takie jest 
konieczne tylko w wypadku. gdv rewi
zja odbyć się ma po za mieszkaniem 

gera i wyciągnął jakaś paczkę. Wów
czas małżonkowie rzucili sie na'niego, 
przewrócili na łóżko, pobili i odebrali 

Małżonkowie Szłezynger skazani zo
stali na 4 miesiące aresztu z zawiesze
niem kary. (t) 

Z HRABIA MONTE POŻEGNANIE 
CHRISTO 

ZAKOŃCZENIE PODRÓŻY' DOKOŁA 
ŚWIATA BEZ PIENIĘDZY 

NOWE. NIEZWYKŁE PRZYGODY 
TARZANA. KSIĘCIA KAROLA. 
KUBUSIA WŁÓCZYKIJA, TIMA 
I TOMA 

oraz 

OSTATNIE NOWOŚCI FILATELI
STYCZNE i S P O R T O W E 

znajdziecie 

- N r . 2 8 

który iuż ukazał się w sprzedaży 
i kosztuje 
tylko 10 groszy 

Jedyne muzeum karaimskie w świecie 
Uroczyste poświęcenie kamienia węgielnego w Trokach 

Spędzaji 
urlop 
w kraju 

y 

Wilno, 7 lipca. 
Odbyło się w Trokach uroczyste po

święcenie kamienia węgielnego pod mu
zeum karaimskie. Na uroczystość tę 
przybyli wojewoda wileński L. Bociań-
ski, dyr. departamentu min. WR i OP 
Fr. Potocki, nacz. ur. wojew. wil. Jasiń
ski. 

.W fundamenty muzeum wmurowano 
akt erekcyjny na pergaminie i komplet 
monet, będących obecnie w obiegu. Akt 
erekcyjny podpisali wszyscy obecni do
stojnicy. Następnie nabożeństwo od
prawił J. E. hachan H. S. chan Szapszal, 
który wygłosił kazanie. 

Na zakończenie zarząd gminy kara
imskiej-podejmował gości zwyczajem 
wschodnim: kawą turecką i słodyczami. 

Budynek muzeum będzie murowany, 

piętrowy, w jesieni będzie doprowadza 
ny pod dach a na przyszły rok wykoń-
czemy i oddany do użytku. 

W muzeum mieścić się będą zbiory 
historyczne i etnograficzne karaimskie. 
Wśród cennych zbiorów znajduje się 
szafa z przywilejami królów polskich i 
w. książąt litewskich dla karaimów, o-
fiarowana w r. 1930 Karaimskiemu Zw. 
Religijnemu R. P. przez Pana Prezyden
ta prof. I. Mościckiego, dalej przywileje 
chanów krymskich i wiele cennych zbio
rów etnograficznych, zebranych i ofia
rowanych głównie przez J. E. hachana 
chana Szapszała, głowę Kościoła kara
imskiego. 

Będzie to jedyne muzeum karaim
skie na świecie. 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POT.SKIEGO RADIA. 

6.15—6.20: Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze". 
6.20—6.45: Muzyka (płyty). 6.45—7.00: Gimna
styka. 7.00—7.15: Dziennik poranny. 7.15—8,00: 
Orkiestra Salonowa Rozgłośni Poznańskiej pod 
dyr. Eugeniusza Raabego (Poznań). 8.00—11.57: 

Przerwa. 
11.57—12.03: Sygnał czasu z Warszawy i Hejnał 
z Krakowa. 12.03—13.00: Audycja południowa. 
13.00—13.45; Przerwa. 13.45—14.10: Utwory for
tepianowe F. Liszta (płyty). 14.10—14.15: Łódz
kie wiadomości giełdowe. 14.15—15.15: Muzyka 
obiadowa (płyty). 15.15—15.30: ..Marzenie a rze 
czywistość' — opowiadanie Bronisława Mlez-
gowskiego dla dzieci starszych. 15.30—15.45s 
Rozmowa z chorymi ks. kapelana Michała Rę
kasa (Lwów). 15.45—16.00: Wiadomości gospo
darcze. 16.00—16.45: Koncert orkiestry wojsko
wej pod dyr. por. F. Koseckiego (Wilno). 16.45— 
17.00: „Polska widziana oczyma pisarza", — 
„Śląsk" — felieton wygłosi Gustaw Morcinek 

(Katowice). 
17.00—17.10: Akcja kolonii letnich w wojewódz

twie łódzkim — felieton wygłosi Wac ław 
Karczewski. 

17.10—17.50: Koncert wymienny do Katowic i 
Krakowa — Koncert solistów. Wykonawcy: 
Zdzisław Suwalski — piosenki, Juliusz Ste
fański—skrzypce, Artur Wcntland—akomp. 

17.50—17.55: J ak w bajce — pogadanka. 
17.55—18.00: Odczytanie programu. 
18.00—18.10: Życie chwalebne samolotu — po

gadanka — wygłosi ini. W. Rychtcr. 
18,10—18.45; Muzyka na dwoje skrzypiec i for

tepian. (Toruń). Wykonawcy: Jerzy Słefan 
j . aLJPrłncjszck KMmierczak — skrzypce,j-I»9-

na Kurpisz-Stefonowa — fortepian. 
18.45—19.00: Nowości literackie omówi Jan Lo-

rentowicz. 
19.00—19.20: Pieśni w wyk. F . Platówny, przy 

fortepianie Boi. Wallek-Walcwski. 
19.20-19.30: Pogadanka aktualna 
19.30—19.55: „Ameryka na wesoło" — koncert 

w wyk Maluj Orkiestry Polskiego Radia 
pod dyr. Zdz. Górzyńskiego oraz .Migawki 
Amerykańskie" w oprać. H. Katapulty. 

19.55—20.00: Przerwa. 
20.00—20 .45: Koncert rozrywkowy (Transmisja 

z Niemiec). 
20.45—20.55: Dziennik wieczorny. 
? n . 5 5 - 2 1 . 0 0 : Pogadanka aktualna. 
21.00—21.10: Letnie kłopoty — pogadanka —wy

głosi Marian Kozowski.. 
21.10—21.50: „Trubrdury przedmieścia" — l*k-

ka audycja muzyczna — z cyklu „Piosenki 
dawnych czasów" w oprać. Zbigniewa Lip-
czyńskiego. Wykonawcy: Zespół „Ślą»kiej 

Pozytywki", Schrammcl uliczny, gitara, duet 
charakterystyczna — trąbka, klarnet, har
monijki ustne ' (Katowice). 

21.50—22.00:. Wiadomości sportowe. 
22.00—22.C5: Wiadomości sportowe lokalne 
22.05—23.00': f uzyka lekka i taneczna (płyty). 
23.00—23.10: Ostatnie wiadomości dziennika wie

czornego. Komunikat meteorologiczny. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE. 
20.30 — PARIS P.T.T.: Koncert symiowczny 

z Vichy. 
21.00—RZYM: , Tancerka Fanny Elsslcr" — ' p e 

rełka Straussa. 
21.00 — PRAGA: Konceit Czeskiej Ork. Filh. 
21.30 — MEDIOLAN; Koncert symfoniczny z 

Bazyliki di Masscnzio. 
22.25 — DROITWICH: Utwory C. Scotta, w wy

konaniu kompozytora. 
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Przygody Buffalo Billa 
I 

b o h a t e r a D a l e k i e g o Z a c h o d u 
Nr . 2 2 p . t . 

Bandyci z „Czarnej Otchłani" 
S u k a z a ł się w s p r z e d a ż y 

C e n a 10 g r o s z y 

Człowieka Leśnego 
8 t o m ó w — 1 2 4 0 s t r o n 

Cena za całość: 

tytko 1 zł . 50 gr. 
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Odwołanie wyścigu 
d o k o ł a P o l s k i 

Warszawa. 7 Upca. 
W czwartek zarząd Polskiego Związku Ko-

Jarskiego postanowił odwołać projektowany na 
rok bieżący międzynarodowy wyścig kolarski 
dookoła Polski. 

Odwołanie wyścigu nastąpiło z przyczyn fi
nansowych. 

Rćwncczcśnles zarząd Polskiego Związku 
Kolarskiego postanowił przełożyć prolektowany 
drużynowy wyścig kolarski o mistrzostwo Pol-
ski i-a 200 kim na dzień 7 sierpnia br. 

Garbarnia mistrzem 
Krakowa' 

Kraków. 7 lipca. 
W czwartek odbył sie w Chełmku rewan

żowy mecz el ; minacyiny o mistrzostwo Kra
kowa pomiędzy Garbarnia I drużyna Związku 
Strzeleckiego z Chełmka-

Zwycięs two odniosła niespodziewanie dru
żyna ZS z Chełmka w stosunku 1.0 (0:0). 

Ponieważ pierwsze spotkanie wygrała Gar
barnia 6:0, zdobyła ona mistrzostwo piłkarskie 
Krakowa lepszym stosunkiem bramek 1 wal
czyć będzie w rozgrywkach o weiścle do ligi. 

Reprezentacja Węgier 
m a grać w Ł o d z i 

W połowie czerwca miał się odbyć w Łodzi 
mecz piłkarski pomiędzy kombinowanym zespo-

Złodzieje otruli służąca gazem 
a następnie splądrowali mieszkanie arfysty-malarza w Warszawie 

Warszawa, 7 lipca. do załatwienia szereg spraw. Do domu 
Ofiarą ohydnej zbrodni padła '30- wrócił dopiero po 17-ej. Znalazłszy się 

letnia Helena Grzywakówna, zatrudnio w mieszkaniu Herszaft zdziwił s ię , . że 
na w charakterze służącej u artysty służąca nie zgłasza się doń po polecę-
malarza Adama Herschafta przy ul. Hi- nia. Nagle poczuł zapach gazu świetl-
potecznej 3. j nego, dobywającego się z jej pokoju. 

Właściciel mieszkania wyszedł wczo Herszaft szybko pobiegł do służbowego 
raz o godz. 11-ej na miasto, gdzie miał li zastał tam leżącą r.a łóżku Grzywa-

Rzekome skrzypce Wieniawskiego 
! „sprzedał" oszust Amerykaninowi za 12 tysięcy dolarów 

Warszawa, 7 lipca. 
Zamieszkały w Nowym Jorku zbie

racz starożytności Herbert Stanford o-
trzymał niedawno list z Warszawy, w 
którym zawiadomiono go, że rodzina 
kompozytora Henryka Wieniawskiego 
posiada bardzo cenne skrzypce po 
zmarłym, które pragnie sprzedać. Po
nieważ Stanford, odbywał częste po
dróże P O Europie w poszukiwaniu cen
nych instrumentów muzycznych, prze
to zachęcony możliwością nabycia 

skrzypiec o dużej wartości, wyjechał 
D O Polski i przybył do Warszawy, 
gdzie się porozumiał ze swym informa
torem. 

Do zamieszkałego w hotelu Euro-
łem reprezentacyjnym Węgier a drutfą^reprezen- ! pejskim Amerykanina Z G Ł O S I Ł S I Ę jakiś tecje Polski. Mecz ten nie doszedł jednak d o , 
skutku, bowiem Węgrzy odwołali swój przyjazd. 
Obecnie sprawa tego spotkania staje się znów 
oktuclca i Łódź będzie najprawdopodobniej te
renem spotkania reprezentacyjnego. Mecz z Wę
grami ma się odbyć w dniu 3 sierpnia. W spra
wie tej P.Z.P.N. nadesłał już odpowiednie pismo 
do Ł.O.Z.P.N. 

Związek łódzki wyraził zgodę na propozycję 
P.Z.P.N. i mecz odbędzie się w Łodzi. 

Tenisiści Jagiellonii 

2-gl dzień losowania. 
Pierwsza liczba oznacza nr. serii, druga nr. 

obligacji. 
(Nleurzędowa). 

Po zł. 1.000 - 172—2 182—7 243—7 395—2 
417—19 4 5 - 3 7 677—40 6 8 4 - 3 0 820—20 8 7 1 - 4 8 
973—15 1013-r41 1222-37 1258-37 1302-41 
1373— 3 1535—37 1725— 4 1772 — 2 1844—45 
1858— 2 1941—13 1944—48 1957—20 2028— 2 

J a k już donosiliśmy, pierwszym przeciwni- i 2078-37 2114-45 2285-41 2356-13 2 3 9 5 - 3 
* ł e m drużynowego mistrza Łodzi w tenisie w I '2548-13 -2528-37- •2534-40 2559-48 2668-21 

- , 3 . tf7yp— £ dbbc—ot 
•40 3161— 7 3181—41 
13 3322—40 3381—30 
• 2 3490-34 3494—37 
• 7 3634—41 3658—20 

rjraja w Łodzi 

osobnik, który z polecenia owego infor

matora okazał Stanfordowi wspomnia
na skrzypce ze spuścizny Henryka 
Wieniawskiego. Zapytywany o opinię 
co do instrumentu znawca orzekł, że 
skrzypce te posiadają olbrzymią war
tość. To też Stanford zgodził się po 
dłuższych pertraktacjach na żądaną ce
nę 12.000 dolarów. 

kównę. Była nieprzytomna i mimo 
wysiłków nie udało się jej ocucić. 

Zaniepokojony Herszaft wezwał te
lefonicznie pogotowie, którego lekarz 
stwierdził u nieprzytomnej otrucie ga
zem świetlnym oraz jakimś nasennym 
środkiem. Stan Grzywakówny jest tak 
ciężki, że istnieje słaba nadzieja utrzy
mania jej przy życiu. 

Malarz stwierdził brak szeregu 
przedmiotów, m. Inn. papierośnicy, we
wnątrz której znajdowały się 2 bankno
ty 50-złotowe, oraz broszki złotej ze 
szmaragdem, przedstawiającej większą 
wartość. 

Wstępne dochodzenia wykazały, że 
Grzywakówna zaprosiła w czasie nie
obecności swego chlebodawcy kilku 
mężczyzn do mieszkania. Cl przynieśli 
dwie butelki wódki, kiełbasę i śledzie. 
Rozpoczęła się libacja, w trakcie której 
do kieliszka służące] wsypano jakiś śro 
dek nasenny. Gdy kobieta zasnęła — Z sumy tej Amerykanin wpłacił go , 

tówką 7.000 D O L A R Ó W , a na pozostałą mężczyźni ułożyli . . . a p « a ^ P " J f ° ^ ° u 

kwotę wystawił czek. Dopiero następ- j ̂ Łl"!? P s p l ą a r o w a m U 

nego dnia okazało się, że instrument 
jest misternie podrobiony, co wprowa
dziło w błąd nawet znawcę. 

Naskutek zameldowania poszkodo
wanego policja wdrożyła poszukiwania 
za oszustem, którym okazał się Danie) 
Atrembowicz z Łodzi. Sprytnego ptasz 
ka osadzono w więzieniu. 

Losowanie 3 proc. Pożyczki Inwestycyjne! 

grach o mistrzost wo Polski klasy „B" będzie ze-, 
•pół białostockiej Jagiellon!! Mecz odbędzie się 
iuż najbliższej soboty i niedzieli. Biaiostoczenic 
Zaproponowali początkowo, by spotkanie od
było się w Białymstoku, lecz Ł.K.L.T., któremu 
przysługiwało miejsce wyboru spotkania, nie 
zgodził sie na to i mecz odbędzie się definityw
nie w Łodzi. 

Rozpocznie się on w sobotę popołudniu I 
odbywać się będzie w niedzielę w ciągu całe
go dnia. 

Starania Łodz? 
0 crzesurtlęcie finału Mjnlorów 

Finałowe spotkania o mistrzostwo piłkar
skie Polski juniorów mają zacząć sie zgodnie 
Ł kalendarzykiem ustalonym przez P.Z.P.N. już 
w nadchodzącą niedzielę. Mistrzowski zespół 
Łodzi ma spotkać sic w pierwszym meczu z mi
strzem Warszawy. W Łodzi do tej jednak pory 
nie został jeszcze wyłoniony mistrz 1 spotkania 
finałowe mistrzów grup rozpoczynają się dopie
ro w nadchodzącą uiedzielę. 

W związku z tym zarząd Ł.O.Z.P.N. zwrócił 
się do PZPN-u z prośbą o przełożenie pierwsze
go spotkania mistrza juniorów łódzkich na 
dzień 24 b. m. 

Protest I,k.P. 
w snrawie weryfikacji mi

s t rzos tw szczypiornfaka 
Weryfikacja mistrzostw szczypiorniaka ko

biecego okręgu łódzkiego w ten sposób, że mi
strzowski zespół Polski I.K.P. znalazł się dopie
ro ca trzecim miejscu w mistrzostwach okręgu, 
wywołała rzecz oczywista niezadowolenie w sze
regach I.K.P. 

I. K. P. złożyło już odwołanie do władz 
okręgu, motywując je, iż w chwili rozgrywania 
kwestionowanych i zweryfikowanych jako wal
kowery spotkań nie posiadało już żadnych za
ległości finansowych wobec czego mecze po
winny być zweryfikowane zgodnie z wynikami 
uzyskanymi na boisku. Na dowód, iż klub nie 
posiadał w tym czesie zaległości I.K.P. przed
stawia odnośne kwity, stwierdzające słuszność 
zastrzeżeń. Protest I.K.P. rozpatrywany Sędzię 
W najbliższym czasie przez związek okręgowr. 

Tilgner i Sliwak 
nie startują w Królewru 

' Skład lekkoatletycznej reprezentacji Polski 
tta mecz z Niemcami 9 — 10 b. m. w Królewcu 
został ostatnio ograniczony, gdyż dwóch zawod
ników, a mianowicie Tilgner i Sliwak nie pojadą. 

Tflgner zawiadomił P.Z.L.A., że znajduje się 
w niedostatecznej formie, wobec czego w kuli 
s tartować będzie zamiast niego Fiodoruk, zaś 
SHwakowi odnowiła się ostatnia kontuzja. Za
miast niego pobiegnie tak w biegu 400 mtr. 'ak 
1 w sztaiccie 4 X 4 ° ® Drozdowski. 
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mieszkania przestępcy ulotnili się, nie 
zostawiając po sobie najmniejszych śla
dów. 

W związku z tym wypadkiem poli
cja przeprowadziła ub. nocy obławę w 
spelunkach złodziejskich, aresztując kil-
kadziesiąt osób. 

Echa włamania do skła
du aptecznego 

Dwa dni toczył się w Łodzi przed 
sądem okręgowym proces szajki zło
dziejskiej, która dokonała przed kilku 
miesiącami włamania do składu aptecz 
nego Jana Sikorskiego przy ulicy Ro
kicińskiej 6. 

Wczoraj sąd ogłosił wyrok, mocą 
którego skazani zostali Stanisław Kę
dziora na 4 lata więzienia, Mieczysław 
Bajersdori — na 3 lata więzienia, Euge 
nlusz i Zygfryd Szmidtowle — na 2 
lata więzienia, Jan i Regina Opatowie— 
na 1 rok więzienia, Hieronim Rogoziń
ski na 1 i pół roku więzienia, (t) 

Nasz reporter zanotował: 
W mieszkaniu własnym przy ulicy Lima

nowskiego Nr. 161, w celu samobójczym napiła 
się nieznanej trucizny 23-letnia Bronisława So
szyńska, robotnica fabryczna. 

Desperatka w stanie groźnym przewieziona 
została do szpitala Ubezpieczalni Społecznej. 
Przyczyna rozpaczliwego kroku — nieznana. 

' . • 
W mieszkaniu chlebodawców przy ul. Brze

zińskiej Nr. 40 targnęła się na życie 32-letnia 
Zofia Konecka, pracownica domowa. Desperat
ka napiła się kwasu solnego i po przepłukaniu 
żołądka lekarz pogotowia przewiózł ją w stanie 
bardzo ciężkim do Szpitala Ubezpieczalni Spo
łecznej. Przyczyną samobójstwa miały być nie
porozumienia rodzinne. 

Przy ulicy Trębackiej 82 na Chojnach spadł 
£ i ! i i 4! I z rusztowania właściciel tejże posesji, 56-lctni 
Xł|2 i \ Oskar Neuhaus. Poszkodowany odniósł zlama-
" 5 1 8 2 . „ j e ł pęknięcie miednicy. Pogotowie P. 

704—34 1 Q K p r z e w i 0 ( t ł o g 0 do szpitala Św. Józefa. 22704—34 
22951-48 

o który oprzeć się moie najbardziej za
chwiana firma; nie upadnie nigdy, skoro 
tylko się zwróci o radę reklamową do 

AKWIZYCJI OGŁOSZEŃ 

i i i F U K S * A 
• W i 

H E 
Lódź, P i o t r k o w s k a 87, te ł . 121-36 i 173-18. 

8-letni Henryk Szymczak, zamieszkały przy 
ulicy Zgierskiej 59, wszedł na ustawione przed 
domem rusztowanie i spadł ze znacznej wyso
kości. Chłopiec doznał złamania ręjti i obraża
nia twarzy. Lekarz pogotowia, po nalożoniu 
chłopcu opatrunków pozostawił go pod opuitą 
rodziców. ' . • 

Na ulicy Skorupki Nr. 19 uderzony zo-itał 
kamieniem w głowę 62-letni Wojciech Wa-.:ak, 
lokator tego domu. Kilku chłopców obrzuciło go 
kamieniami i kiedy poszkodowany zalał r,ię 
krwią — sami wezwali pgotowie. Lekarz opa
trzył rannego na miejscu. 

• . * 
Na ulicy Limanowskiego 131 znaleziono po

rzucone dziecko płci żeńskiej w wieku 3-ch mie
sięcy. Niemowlęciem zaopiekowała się policja 
i oddała je do miejskiego domu wychowawcze
go. Za matką wdrożono poszukiwania. 

Nie pijcie 
surowe} » w * * * v 

* 
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Brak benzyny 
Prusa codzienna poświęciła w ostatnich 

dniach dużo uwagi wiadomościom a a temat gro
żącego braku benzyny, którego wywóz Jest sa-
hamowany. 

Wiemy jak bardzo jeszcze* mały jest nasz 
tabor wozów motorowych. De jeszcze mamy do 
nadrobienia w dziele motoryzacji Wiemy tym 
samym — jak dalece konieczny jest wzrost spo
życia materiału pędnego. Wiemy te ł , jak do
niosła jest jego rola w każdej sytuacji — w cza
sie pekoja i ewentualnych zmagań wojennych. 

W tym związku chcemy podać parę najogól
niejszych uwag, 

Jes t notoryczne, t e wydobycie ropy nafto
we] postępuje u nas docrescendo, Obecny po
ziom wydobycia wynosi okrągło licząc jakieś" 
dwie trzecie stanu z roku 28-go. Za ostatnie 
Kry dekady lat z paruprocentowego udziału w 
produkcji ogólnoświatowej zeszliśmy do całkiem 
nieznacznego ułamka procentu (niespełna dwa 
proaiille). 

Rok poprzedni był znowu rokiem szczyto
wym wydobycia na świeole. U nas, tak jak po
przednie, byl znowu rokiem spadku. 

W tym czasie wzrasta konsumpcja w kraju. 
Przy równoczesnym posuwaniu sle, w górę spo
życia i — wdół produkcji sprawa niedoboru stać 
się może poważnym zagadnieniem ekonomiki 
naszego kraju. 

Czemu przypisuje się spadek wydobycia ko
palń polskich? 

Fachowcy tłumacza n a m j że główna przy
czyna tkwi w wyczerpaniu się 'kopalń obecnych, 
będących W eksploatacji po kilkadziesiąt lat, 
naogół blisko pól wieku albo kolo tego. Trudno 
oczywista nie fachowcowi ocenić trafność tego 
tłumaczenia, ale wydaje się ono ze wszech miar, 
na podstawie porównań z danymi statystyczny
mi inych krajów, tyczącymi wieku kopalń, bar
dzo wiarogodne. 

Problem zachęty dla nowych wierceń—jak 
wiemy — doceniony jest przez bieżącą polity
k ę gospodarczą rządu. Ustawodawstwo ostat
niej doby, w szczególności też nowa ustawa 
0 ulgach inwestycyjnych daje temu niedwu
znaczny wyraz. Kto wie — czy nfe trzeba bę
dzie pójść jeszcze dalej. Problem „opt imum' 
ceny wytworu, dającej bodziec dla produkcji, 
a zarazem niehamującej zbytu l spożycia lest 
nie łatwy do rozwiązania. Zapewne jeszcze nie
jedno na temat nasuwającej się kolizji obu tych 
elementów wypadnie nam usłyszeć. 

Waga problemu wymaga, aby społeczeń
stwo orientowało się w nim przynajmniej w spo
sób ogólny. az> 

Ze Stow Komiwojażerów 
Ostatnio odbyło się doroczne walne 

zebranie członków Stowarzyszenia Ko 
miwojażerów łódzkiego okręgu handlo-
wo-przemysłowego. 

Po omówieniu działalności ustępu
jącego zarządu, udzieleniu absolutorium 
1 zatwierdzeniu preliminarza budżeto
wego na rok 1938/39 — rozpoczęto dys 
kusję na tematy związane z aktualny
mi zagadnieniami zawodu komiwojażer 
skicgo. 

Poza dezyderatami natury wewnę-
trzno-organizacyjnej, przyjęto, jednoglo 
śnie uchwałę zorganizowania na tere
nie Stowarzyszenia Spółdzielni Kredy
towej, która poza normalnymi czynnoś 
ciami bankowymi, ułatwiającymi kre
dyt członkom podróżującym, miałaby 
na celu przyjście z pomocą zubożałym 
członkom, przez udzielanie im pożyczek 
na wydatki związane z podróżami z ko 
lekcją. 

Następnie przystąpiono do wyboru 
nowych władz Stowarzyszenia Komi
wojażerów. Do zarządu wybrani zostali 
pp.: Al. Bender — jako prezes, N. No
wi k — wiceprezes, Sz. Czlenow — se
kretarz, S. Hirszberg — skarbnik, B. Ja 
riowski — gospodarz, oraz P. Lewin, J. 
Zysk. .1. Wołk, A. Rozental i H. Hal-
pdrn — jako członkowie zarządu, (y) 

n\mm gospodarcza 
w S t a n a c h Z j e d n o c z o n y c h 
Sekretarz handlu Stanów Zjedno

czonych Ropcr, przed wyjazdem Swoim 
db W. Brytanii, złożył oświadczenie 
na temat ruchu koniunktury w U.S.A. 
Według nicęto proces powolnej popra
wy gospodarczej następuje od pewne
go czasu stale i przybiera na sile. 

PLAN STOSOWANIA WEŁNY KRAJOWEJ 
w produkcji włókienniczej mają opracować zrzeszenia przemysłowe do dnia 

19-go b.m,—Konferencja w Ministerstwie Przemysłu i Handlu 
W dniu wczorajszym — jak to zapo-. 

władaliśmy — odbyła się w Ministers
twie Przemysłu i Handlu pod przewod
nictwem p. min. Rosego konferencja 
zrzeszeń przemysłu włókienniczego w 
sprawie organizacji 1 popierania pro
dukcji wełny krajowej. 

W konferencji wczorajszej wzięli u-
dzlał naczelnicy wydziałów, pp. Konop
ski, Dębowski I Walczakowski, oraz z 
ramienia przemysłu włókienniczego pp.: 

dr. H. Berkowlcz, dr. St. Sembrat, z ra
mienia przemysłu filcowego J. Landau, 
z ramienia przemysłu zgrzebnego Har
ry Eisort, z Bielska pułk. ManOwarda 
i 2 przedstawiciele przemysłu biało
stockiego. Przedstawiciele organizacyj 
rolniczych w konferencji udziału nie 
brali. 

Zebranym przedstawicielom przemy
słu włókienniczego p. min. Rose zrefe
rował pokrótce zadania poszczególnych 

Likwidacja Dresdener Bank w Polsce 
Oddziałowi katowickiemu odebrano uprawnienia dewizowe 

polityki wielkich banków niemieckich 
w sprawie finansowania ciężkiego prze
mysłu górnośląskiego. Banki niemieckie 
wycofują się ostatnio z tego przemysłu, 
ponieważ spolszczenie hutnictwa ślą
skiego utrudnia w dużej mierze pozycję 
banków niemieckich. 

Poza tym sytuacja oddziału katowic
kiego Dresdener Bank stała się ostatnio 
trudna na skutek wygaśnłęcna konwen
cji genewskiej , co pozbawi ło bank nie
miecki szeregu specjalnych ulg i udo
godnień, z jakich, korzystał on na pod
stawie konwencji. Przypomnieć należy, 
że ostatnio wśród szeregu banków de
wizowych, którym ministerstwo skarbu 
odebrało uprawnienia dewizowe, zna
lazł się również i katowicki oddział 
Dresdener Bank. 

Prasa czeska w doniesieniach z War 
szawy zapowiada likwidacje oddziału 
Dresdener Bainłt w Katowicach. Filia 
tego banku istniała w Polsce, jak wia
domo, od czasu konwencji geneweskiej 
w sprawie Górnego Śląska. Bank ten 
przez szereg lat swego istnienia rozbu
dował istniejące z przed wojny kontak
ty z ciężkim przemysłem górnośląskim. 

Obecnie centrala Dresdener Bank w 
Berlinie postanowiła podobno zlikwido
w a ć swój oddział w Katowicach z sze
regu względów. Filia katowicka tego 
banku otrzymała już formalną dyspozy
cję swej centrali w sprawie przeprowa
dzenia niezbędnych prac związanych z 
likwidacją oddziału. Posunięcie to po
zostawać ma w zwiąaku z ogólną linią 

działów produkcji włókienniczej na po
lu popierania i spożycia wełny krajo
wej, zaznaczając, że ministerstwo prze
mysłu i handlu rozumie trudności, na 
jakie natrafia przemysł włókienniczy w 
dziedzinie zastosowania wełny krajo
wej. 

W związku z tym p. min. Rose po
lecił poszczególnym zrzeszeniom prze
mysłu włókienniczego opracować wy
magane standarty wełny krajowej dla 
poszczególnych działów produkcji włó
kienniczej. Równocześnie p. minister 
polecił przedstawicielom włókiennictwa 
opracować plan poparcia i rozwoju pro
dukcji wełny krajowej. Obydwa te za
gadnienia mają być opracowane i prze
dłożone ministerstwu Przemysłu i Han
dlu przez zrzeszenia przemysłu włó
kienniczego do dnia 19 lipca br., w któ
rym to dniu odbędzie się w tej sprawie 
ponowna konferencja w ministerstwie 
Przemysłu i Handlu. 

Jak się dowiadujemy, dnia 12 lipca 
br. odbędzie się w Warszawie, zebra
nie związków przemysłu włókiennicze
go, wchodzących w skład Unii Włó
kienniczej, na którym zalecone przez 
p. min. Rosego zagadnienia zostaną 
szczegółowo opracowane, (u) 

Porozsiiinie handlowe niemiecko-szeskie 
zostato osiągnięte. — U m o w a podpisana w Berl inie 

Prowadzone od kilku tygodni roko
wania gospodarcze niemiecko-czeskle, 
zakończone zostały w Berlinie podpisa 
niem odnośnej umowy, która przewidu 
je utrzymanie dotychczasowych form 
1 rozmiarów obrotów, nlemłecko-czes-
kich do końca bieżącego roku. Przy
wóz towarów czeskich do Niemiec opar 
ty jest w dalszym ciągu na kontyngen-

pisy w sprawie obrotu pomiędzy Cze
chosłowacją a Austrią nie uległy zmia
nom. Przywóz więc na ten teren odby
wać się będzie częściowo na podstawie 
kontyngentów, częściowo zaś w iormłe 
mniej skrępowanej, ale wiążącej się z 
przepisami dewizowymi obowiązujący 
m! na terenie Rzeszy Niemieckiej. Pod 
stawą ustalania wysokości kontyngen
tów jest przywóz z Czechosłowacji w 

tach, podczas gdy dotychczasowe prze pierwszym półroczu 1937 r. 

Kapitały szwedzkie w Polsce 
zainwestowane są przeważnie w przem. elektrycznym i chemicznym 

Wysokość zainwestowanych w Pol
sce kapitałów szwedzkich wvnosi wed
ług najnowszych obliczeń z końca roku 
ubiegłego 36,9 mil. zł. co procentowa 
wynosi 2,6 proc. całości sum zaeranicz-
nych, ulokowanych w Polsce. Z kapita
łu szwedzkiego 36,2 mil. zł. a więc pra
wie całość, ulokowana jest w przedsię
biorstwach przemysłowych, reszta zaś 
przypada na przedsiębiorstwa handlowe 

Napływ kapitałów szwedzkich do 

Polski ma w ciągu ostatnich naru lat 
lekką tendencję zwyżkową, wyrażającą 
się za 7 lat ubiegłych wzrostem o 0.6 
proc. w stosunku do ogólnej sumy kapi
tału zagranicznego pracującego w Pol
sce. Najważniejsze inwestycje szwedz
kie obejmują przemysł elektryczny i che 
miczny. poza tym mniejsze sumv przy-

ndają na przemysł metalowy, tekstyl
ny i papierniczy. 

Niemcy żądają od Francji 
o b n i ż e n i a p r o c e n t ó w p o ż y c z e k Y o u n g a I D a w e s a 

Rokowania francusko-niemieckie w 
sprawach handlowych i finansowych to 
czą się w dalszym ciągu, nie budząc 
większego optymizmu w Paryżu. 

W dziedzinie umów handlowo-gos-
podarczych porozumienie na podkomi 

którego domaga się strona niemiecka. 
Jest to zagadnienie o tyle trudne, że 
bardzo liczne rzesze ciułaczy .francus
kich są zainteresowane w obniżeniu 
kosztów obsługi tych pożyczek. 

We Francji znajduje się około 2 mi 

Również i tranzakcje kompensacyj
ne odbywać się będą w dotychczaso
wych granicach i w ramach obowiązu
jących w Niemczech przepisów, jakkol
wiek ostatnio Rzesza dąży do ograni
czania prywatnych transakcyj koiupen 
sacyjnych. Poza zwykłymi kontyngen
tami ustalonymi w ramach umowy po
stanowiono utrzymać kwotę 600.000 ma 
rek na rezerwę dla importu z Czechosło 
wacji. 

W ramach porozumienia unonnowa 
no również kwestię Importu węgla czes 
kiego do Austrii. Jednocześnie z podpi
saniem tego porozumienia oba rządy 
wyraziły zgodę na podjęcie we wrze
śniu rokowań w sprawie unormowania 
wzajemnych stosunków gospodarczych 
na r. 1939 

sjach jest-niemal całkowicie osiągnięte,; liardów fr. pożyczki Younga i ok. 300 
jednakże zagadnienie finansowe w dal- miln. fr. pożyczki Dawesa. 
sźym ciągu stwarzają trudności nie doj W kołach politycznych nie liczą się 
pokonania. Głównym tematem jest tu, z tym, ażeby rokowania w tej dziedzi-
kwestia poważnego obniżenia oprocen ' nie miały dać wynik w najbliższych ty-
towania pożyczek Younga i Dawesa,' godniach. 

Nieście pomoc najbiedniejszym 

Sfan bezrobocia na świecie 
Kwartalne sprawozdanie Międzyna

rodowego Biura Pracy, obejmujące 
stan bezrobocia na świecie, wykazuje, 
iż liczba pracujących w 1 kwartale r. b. 
zwiększyła się w porównaniu z I kwar 
talem 1937 r. Wyjątek stanowią cztery 
kraje: U.S.A., W. Brytania, Belgia, Luk 
semburg, gdzie procent zatrudnionych 
spadł w tym czasie. Liczba zarejestro
wanych bezrobotnych w roku bieżą
cym wykazuje spadek w porównaniu 
z cyfrą za rok ubiegły. Natomiast nastą 
pil wzrost liczby bezrobotnych w Belgii 
Kanadzie, Bułgarii, U.S.A., Danii, Fran
cji, W. Brytanii, Irlandii i Norwegii. 

Należy przy tym zauważyć, iż licz
ba osób zatrudnionych jest mniejsza w 
porównaniu z odnośną liczbą z roku 
1929 (przedkryzysowego) w Belgii, w 
Kanadzie, U.S.A., we Francji, w Luk
semburgu, Holandii, w Polsce, w Szwaj 
carii i w Czechosłowacji. 

Na ogół więc, aczkolwiek nie można 
stwierdzić obecnie dalszej poprawy w 
sytuacji na rynku pracy, jednak nie ma 
również pogorszenia, utrzymane jest 
status quo. 
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£25 f!n]!ż"Ll Tragiczny pokaz gaszenia ognia Na dzisiejszym zebraniu giełdy walutowo 
dewizowej w Warszawie tendencia dla dewiz 
była słabsza, przy obrotach nadal malvch. No
towana; Amsterdam 292.85. Bruksela 90.10, Hel-
slngfors 11.59, Londyn 26.23, Montreal 5.27,75 
Nowy Jork 5-30,88, Nowy Jork kabel 5.31, Oslo 
131.90, Paryż 14.87, Prana 18.44 Sztokholm 
135.30, Zurych 121.50. 

Bank Polski płaci! za dolary amerykańskie 
5.27,50 kanadyjskie 5.24,50 floreny holenderskie 
291.85, franki francuskie 14.58. szwajcarskie 121 
belgi belgijskie 89.85, funty angielskie 26.14, pa
lestyńskie 25.95, guldeny gdańskie 99.75, koro
ny czeskie 12, duńskie 116.60, norweskie 131.25, 
szwedzkie 134.65 liry włoskie 21.90. marki fiń
skie 11.30, niemieckie 73, niemieckie srebrne 97. 

AKCJE. Na rynku akcyjnym tendencja była 
mocna, przy większych obrotach akciami Ban

ku Polskiego. Notowano: Baink Polski 121, 
Cukier 34.50, Węgiel 30,25 Lilpopy 75.50, Mo-
drzejów 12.75, Ostrowiec 57-25. Starachowice 
37 Żyrardów 55.50, Haberbusch 46.50 — 46,25. 

PAPIERY PROCENTOWE. Dla Dapierów 
procentowych tendencja była bardzo mocna, 
przy -większych obrotach 3 proc. DOŻ. inwestyc-
i 4 1 pól proc, wewnat rzna . Notowano: 3 proc. 
Inwestycyjna I emisji 82.50 — 8275. seria 92.20 
4 proc. dolarowa 42 — 42-388. 4 i DÓ! proc 
wewnętrzna 67, 4 proc. konsolidacyjna 67.75— 
68, drobne odcinki 67.25 — 67.38. 5 oroc. kon-
wersyjna 70.50, 4 i pól proc. ziemskie 6475 
65, 4 proc. ziemskie poznańskie 53.75. 4 i pól 
p r o c W a r s z a w y 77.50, 5 proc W a r s z a w y z r. 
1933 75,50 — 75.88, 5 proc. Lublina z r. 1933 
63, 5 proc. Łodzi z r. 1933 68.50 — 68,13 — 
68.25, 5 proc. Piotrkowa z r. 1933 65.50. 8 proc. 
Pożyczka Szkolna Warszawska 76-

W obrotach p rywatnych : 3 proc. państwo
wa renta ziemska odcinki po 1000 zł 54. po 500 
zł 60,75, po 100 zł — 71. 

Z GIEŁDY ŁÓDZKIEJ. 
Na wczorajszym zebraniu giełdowym w Ło

dzi notowano; dolarówka 42,25, po i . inwesty
cyjna I-aza emisja 82.50, poż. wewnętrzna 66.75. 
pot, konsolidacyjna. 67.50, poż. konwersyjna —] 
71.15 Bank Polaki 121,00—120.00, 6 proc. obli
gacje m. Łodzi seria A 72.50—72 00. Tendencjaj 
mocna. 

Z GIEŁDY ZBOŻOWEJ W ŁODZI. 
Żyto I gat. 23.00—23.25, siemię lniane 57.00! 

—58.00. Reszta notowań bez zmiany. Tendencja' 
spokojna, na żyto — chwiejna. 

Kursy porównawcze walorów 
Warszawa, 7 lipca 

10 osób, które straż miała uratować, poniosło śmierć 
LIZBONA, 7 lipca. 

(PAT). W czasie urządzanych coro
cznie w uniwersyteckim mieście Coim-
bra uroczystości ku czci królowej Iza
beli Aragońskiej, nastąpiła wielka kata
strofa w czasie ćwiczebnego pokazu ga
szenia ognia. Na wielkim drewnianym 
rusztowaniu, imitującym 3-piętrowy 
dom, umieszczono 10 osób. które straż 
pożarna miała ratować po podpaleniu 
rusztowania. 

Nazwa papieru Dziś Wczo
raj 

Przed 
mles, 

Przed 
rok len 

3o/n In w. I. em. 82.75 82.50 8 0 — 6 5 — 

4 i / a % Wewn. 6 7 — 66.75 6 5 — 51,25 

5o/n Konwers. 70,50 7 1 — 7 0 — 59.50 

Dolarówka 42.38 42.13 41.63 37.90 

4 i / i L- Ziem. 6 5 — 64.88 6 5 — 54.75 

50/„ L.Warsz. 1933 75.50 73.38 57.75 

50/„L.ŁÓdz. 1933 68.25 68.50 65.50 53.50 

Bank Polski 1 2 1 - 121— 120— 1 0 0 -

Lilpop 75.50 75.25 74.50 4 6 — 

Ż3Tardów 55.50 5 5 — 4 9 — 3 9 — 

NOTOWANIA BAWEŁNY 
z dnia 6-go lipca 1938 rokn. 

NOWY JORK; Lo';o 9.21, lipiec 9.11, sier
pień 9.09 wrzesień 9.08, październik 9.07, listo 
pad 9.11, grudzień 9.15, styczeń 9.16, luty 9.19, 
n w z e c 9.22, kwiecień 9,23, maj 9.24. Tc-ndemjiV 
dobrze utrzymana. 

NOWY ORLEANi Loco 9.20, lipiec 9.11, 
październik 9.16, grudzień 9.22, styczeń 9.24, ma 
rzec 9.30—31, znaj 9.33, Tendencja dobrze utrzy
mana. 

LIVERPOOLi Loco 5,15 lipiec 4.92, sier-, 
pień 4.95, wrzesień 4.98, październik 5.00, listo
pad 5.02, grudzień .5.04, styczeń 5.06, luty 5.07 
marzec 5.09, kwiecień 5.10, maj 5.11, czer
wiec 5.11, 

Glza: Loco 7.52, lipiec 6.95. wrzesień 6.97i 
październik 6.85, listopad 6.85, styczeń 6.99, ma
rzec 7.07, maj 7.07, 

Egipska: Loco 7.97, 
Upperi Loco 6.18, lipiec 6.00, wrzesień 6 00 

paidzlernik 5.98, listopad 6.00, styczeń 6.03, ma
rzec 6,05, maj 6.05. 

BREMAj Loco 10.77 październik 10.27, gru
dzień 10.38, styczeń 10.46, marzec 10.56, maj 
10.65. » 

ALEKSANDRIA Sakell.s Lipiec 12.98, listo 
pad 13.50, styczeń 13.62. 

Giza: Lipiec 12.79, listopad 12.96, styczań 
13.00. 

Ashmouni: Sierpień 10.48, październik 10,61 
grudzień 10.66, luty 10.73 

Ponieważ płomienie ogarnęły ruszto
wanie z nieoczekiwaną szybkością, 
wśród znajdujących się na jego szczycie 
zapanowała panika i zaczęły one zeska
kiwać w tłum, przypatrujący się wido
wisku. 8 osób zabiło się na miejscu, a 
dwie znajdują się w stanie zagrażają
cym ich życiu. 

Po ugaszeniu ognia znaleziono zwę
glone zwłoki pozostałych 2-ch osób. 

Konferencja w Ewicin 
Delegac ja g m i n . żydowsk ich % Wiedn ia I B e r l i n a 

Na wspólnej konferencji wszystkich 
reprezentowanych w Evian organiza
cji prywatnych, doszło do koordynacji 
wspólnej działalności. Zebraniu prze
wodniczył prof. Norman Bentwitch. Do 

przystąpiło 40 organiza-

Evian-les-Bains, 7 lipca. 
Dziś przed południem odbyło się po 

ufne posiedzenie konferencji pomocy 
uchodźcom. Na posiedzeniu tym doko
nano weryfikacji mandatów poszczegól 
nych delegacji. 

Do Evian przybyły dziś delegacje I zjednoczenia 
gmin żydowskich z Wiednia i Berlina. Icyj. 

Dalsza zwyżka 
na giełdzie nowojorskiej 

Nowy Jork, 7 lipca. 
(PAT) Po przejściowym osłabieniu 

w dniu 5 b. m. kiedy kursy walorów na 
nowojorskiej giełdzie pieniężnej spadły 
przeciętnie o 1 dolar na sztuce, wystąpi
ła na zebraniu giełdowym w dniu 6 b. m. 
ponowna i wyraźna tendencja zwyżko
wa. Zyski kursowe doszły przeciętnie 
do 2-ch dolarów na sztuce. * 

Straty włoskie w Abisynii 
Rzym, 7 lipca. 

(PAT) Oficjaloie komunikują, że stra 
ty włoskie w Abisynii wyniosły w cią
gu czerwca 37 ludzi, z czego 10 poległo w 
służbie policyjnej, 2 zmarło z ran, 1 za
ginął, zaś 24 zmarło na skutek choroby. 
Straty włoskie od 1 stycznia 1935 roku 
do 30 czerwca r. b. wynoszą ogółem 
4434 ludzi. 

Dom, w którym urodził się Wilson 
z a m i e n i o n y b e d i S e n o m u z e u m 

Dayis, b. sekretarz stanu Frank Polk Waszyngton, 7 lipca. 
(PAT) Dom w miasteczku Staunton 

w stanie Virgiania, w którym urodził 
się Woodrow Wilson zakupiony został 
przez wielbicieli zmarłego prezydenta i 
zamieniony będzie na muzeum. Fundusze 
na ten cel zebrało towarzystwo „Wo
odrow Wilson Birthplace Foundation", 
na którego czele stoi małżonka sekre
tarza stanu pani Hull, oraz szereg wy
bitnych osobistości jak senatorowie Car-
tet Glass i Byrd, ambasador Norman 

t. p. 
Statut towarzystwa określa cele je

go, jak następuje: „Utrzymać na wieki 
jako przybytek narodowy, miejsce uro
dzenia Woodrow Wilsona, pracować dla 
ideałów, dla których Wilson żył i umarł". 

Domek w Staunton jest 2-piętrowym 
drewnianym budynkiem, należącym do 
ojca prez. Wilsona, pastora kościoła 
prezbtteriańskiego. 

Iowy lozkłail iazdy w kolejach 
lobowiązujący o d 15 maja 1938 r o k u 

i 
Spęd za ji 
urlop 
w kraju 

y 

l - F a b r y o i n n l 
o d c h o d z ą : 

0.15 do Koluszek — Częstochowy — 
Ząbkowic — Katowic <5.^7). 

1.17 przez Koluszki, Slotwiny, Skarży
sko do Lwowa i Przeworska 
(11.35). 

3.15 do Koluszek (3.55)-
5.25 do Koluszek 
6.05 do Koluszek 
6.50 do Koluszek (7.30) 
7.09 do Andrzejowa (7.23) kursuje w 

dnie robocze. 
7.25 do Warszawy torpeda 
7.35 do Warszawy torpeda 
8.1.0 do Koluszek (8.50), połączenie z 

torpedą do Katowic i Krakowa. 
8.25 do Andrzejowa (w dni świąteczne 

od 15.5 do 15.9) 
8.40 do Koluszek (w dni świąteczne od 

15.5 do 15.9) 
9.08 do Warszawy (11.38) bezpośr. 
9.25 do Koluszek (w dni świąteczne od 

15.5 do 15.9) 
9.50 do Andrzejowa (w dni świąteczne 

od 15.5 do 15.9) 
10.15 do Koluszek (w dni świąteczne od 

15.5 do 15.9) 
10.35 do Skarżyska bezpośredni 
11.05 do Koluszek (w dni świąteczne 

od 15.5 do 15.9) 
11.35 do Koluszek 
12.50 do Katowic (18.27) 
14.00 do Koluszek 
14.45 do Koluszek 
15.25 do Koluszek (w dni robocze;. 
16.05 do Rozwadowa 
.6.45 do Warszawy torpeda (18.13) 
17.00 do Koluszek (w dni robocze) 
17.30 do Koluszek 

do Andrzejowa 
do Koluszek 
do Koluszek (w dni robocze) 
do Warszawy motorowy 
do Koluszek 

Koluszek 
Koluszek 
Warszawy (bezpośredni) 
Koluszek 
Koluszek 

17.54 
18.15 
18.45 
19.20 
19.25 
20.10 
20,50 
21.40 
22.38 do 
23.10 do 

do 
do 
do 

Lodzl -Kal isk ieJ 
o d c h o d z ą : 

0.01 do Głowna 
0.42 do Poznania przez Ostrów (pociąg 

bezpośredni Warszawa—Paryż). 
0.10 do Warszawy (8.48) . 
6.25 do Sieradza 
7.20 do Łasku 
7.30 do Gdyni przez Kutno, Włocła

wek, Aleksandrów, Toruń, Byd
goszcz 

7.37 przez Chojny—Widzew—Kolusz
ki do Skarżyska z połączeniem 
do Lwowa 

8.15 do Warszawy z przesiadaniem w 
Łowiczu 

8.20 do Łasku (w dni świąteczne od 
15.5 do 15.9) 

8.46 do Gdyni i Poznania oraz Ciecho
cinka przez Kutno 

8.54 do Poznania. Pociąg bezpośredni 
Lwów-—Łódź-Kal. Poznań 

9.15 do Głowna (świąteczny w sezonie) 
9.25 do Łasku (świąteczny w sezonie) 

10.15 do Łasku (świąteczny w sezonie) 
10.25 do Głowna (świąteczny w sezonie) 
11.52 do Kalisza—Ostrowia bezpośredni 
12.00 bezpośredni do Poznania przez 

Kutno 
12.14 do Warszawy bezpośredni przez 

Łowicz 
14.10 do Głowna 
14.25 do Kutna 
14.35 do Zduńskiej Woli 
15.31 do Poznania bezpośredni przez 

Ostrów. 
15.37 do Kutna 
16.05 do Zduńskiej Wolr . 
16.19 do Warszawy przez Łowicz 
17.38 do Sieradza 
17.56 do Głowna (w piątki 1 dni przed

świąteczne w sezonie^ 
18.35 do Kutna 
19.08 do Głowna (kursuje w piątki, dni 

przedświąteczne i świąteczne w 
sezonie) 

19.50 do Ostrowia Wlkp. 
20.21 do Warszawy przez Łowicz 
21.25 do Zduńskiej Woli 
22.30 do Kutna, Gdyni (Ciechocinka) 

Dział oflclalnw Ł.O.Z.P.N. 

Komunikat W.S.S. Jfs 22 
z dnia 7 lipca 1938 r. 

Pkt . 1. Obsada zawodów o mis t rzos two: 
Godz- 17,30 boisko Widzew: Zjednoczone — 

KKS, p. Pąskl. Boisko KE: KE — Concordia, 
p. Stępień. Boisko Chojny: TUR - Sokół, p. 
J cd T3SZ CZTLRC 

Godz. 15.45 boisko ŁKS: U-T. — Widzew, 
p. Olejnik. 

Godz- 17,30 boisko Ruda: RTSG — Sokół, 
p. Schaub. Boisko Piot rków: Ruch - KKS, p. 
Schmidt. 

Zawody towarzyskie : 
Oodz. 15,30 boisko Widzew: Zlednoczone — 

Tramwajarz , p. Flszman. 
Godz. 11,30 boisko Sokół Z d e r z : Sokół —. 

WKS, p. Dymant. 
Godz. 11 boisko Sokół Pab . : Sokół — Hu

ragan, p. Eksztaln. 
Godz. 17 boisko Konstantynów. KKS — ŁKS 

p. Blak-
P k t 2. Wyznacza sle na sędziów liniowych": 

na zawody UT — Unia, pu.: Sznmlak — (Jan
czyk. 

Pkt . 3. Udziela się ur lopów: pp. Zawadzkie
mu do dnia 17 sierpnia br. Naporskiemu do dnia 
23 lipca br, Blaszczyńskiemu do dnia 25 lipca 
br, Madnrze Józefowi do dnia 18 sierpnia br. 

Pkt. 4. Skreśla sle z listy członków W S S 
ŁOZPN, pp. Frydmana Maiera. Doita Moryca 
i Kublsla Eugeniusza z Delegatury W S S w To
maszowie Maz. na podstawie orzeczeń lekar
skich. Wymienionych skreślono z prawem po
wrotu. 

Pkt. 5. Przypomina sle pp. sędziom o ko
nieczności umieszczania w sprawozdaniach sę 
dziowskich wzmianki dotyczące! porządkowych 
(dostateczna lub niedostateczna ilość). 

(W nawiasach godziny przybycia na |23.35 do Zduńskiej Woli z wagonem bez 
1 stacje docelowe). pośrednim Karsznice—Gdynia. 

„Miłość 
szpiega" 
powieść szpiegowska Erwina Parkiera pod 
powyższym tytułem ukazała się w naj

nowszym, 265-ym numerze 

n 
i t 
który ponadto zawiera : „Kącik Przyja

ciół" — Rozrywki z nagrodami. 

D o n a b y c i a 
C e n a lO i 

w s z ę d z i e 
I r o s z y 

Mecz piłkarski 
głuchoniemych 

sędziowany za pomocą sygnałów 
ze strzałów karabinowych 

Sofia, 7 lipca. 
W Sofii rozegrany został mecz piłkarski po

między reprezentacjami g/uchonicmych Bułga
rii i Rumunii. Zwycięstwo odnieśli gluebeniemi 
bułgarscy w stosunku 4s0, 

Mecz wywołał ogromne zainteresowanie 
przede wszystkim ze wzglądu na sposób sędzio
wania. Ponieważ głuchoniemi nie słyszą GW/zdka 
sędziowskiego, sądzia dawał znaki chorągiewką 
i miał do pomocy 10 sądziów 1/niowych, dają
cych równlci znaki chorągiewkami, oraz 4 żoł
nierzy, którzy na dany sygnał strzelali z KARABI
nów w powietrze. Głuchoniemi wprawdz/E NIE 
s/yszeii strzałów, odczuwali natomiast fale DO
wietrzne, lakle powstają oodczas wystrzałów. 
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K R Z Y W D Z I C I E L S I E R O T 

„ L O R D A L I S T E R A " 

C e n a 10 g r o s z y . 

Przygody Zagadkowego Człowieka 

M r . 2 6 W I E L K A G R A 
już u k a z a ł s ię w s p r z e d a ż y . 

Każdy zeszyt stanowi oddzielna całość. 

DR. .WED. 

JAR POLAK 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

I ALERGICZNE 

u l . N A W R O T 7 
TE'-. 164 21 

godz. Drzviec 5—7. 

Do akt Nr. Km VI.852.38. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi rew. 6-go Steian Górski, zamiesz
kały w Łodzi, przy ul. Dowborczy
ków Nr. 26 na zasadzie art . 602 K.F.C. 
ogłasza, że w dniu 14-go lipca 193S r. 
0 godz. 12—14 w Łodzi, przy ul. P o 
morskiej nr. 4la, odbędzie się publi
czna licytacja ruchomości a mianowi
cie: radio 4-lampowe, szafa garderoba 
stolik, fotel, taborety, dwie szafki noc 

ne, żyrandol, iirankl tiulowe, tosleta. 
firanki tiulowe z roleta, szaia, żyran
dol, kredens kuchenny i inne, oszaco
wanych na łączn;) sumę zł. 775~r36u, 
które można oglądać w dniu lic.Ttlfjji 
w miejscu sprzedaży, w czasie ÔJMI 
oznaczonym. 

Łódź, dn. 25 czerwca 1938 r 
Komornik-: 

w/ i . v - > STrTAN GÓRSKI 
. Sprawa DANKA Gospodarstwa Kra

jowego, p-ko Mordce Szajbemu. 

Do akt Nr. Km 1269/XI/38. 
Km 1270/Xl/38. 

OBWIESZCZENIE. 
Komornik Sądu Grtdzkiego w Ło

dzi, rew. jedenastego zamieszkały w 
Łodzi, przy ul. Lipowej nr. 44 na za
sadzie art . 602 K.P.C. ogłasza, że w 
dniu 14 lipca 1938 r. o godz. 12 w 
Łodzi, przy ul. Zawadzkiej nr. 16 od

będzie się publiczna licytacja rucho
mości a mianowicie: 1000 kgr. przę
dzy skręconej wigoniowej z wigonią 
1 częściowo z bawełną w różnych ko
lorach, oszacowanych na Uczną sumę 
zł. 1500.—, które można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w 
czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 22 czerwca 1938 r. 
Komornik: 

(—) S. BEDNAREK. 

LEKARZ-DENTYSTA 

ii SADOKfERSKA 
ZAWADZKA 36 

AL I-go MAJA 15 
Przyjmuje od 9 rano do 8 wiecz. ] 

Do akt Nr. Km 1077/38/XI 
OBWIESZCZENIE. 

Jfomornik Sądu Grodzkiego w Ło
dzi, rew. jedenastego, zamieszkały w 
Łodzi, przy ul. Lipowej nr. 44 na za
sadzie ar t . 602 K.P.C. ogłasza, że w 

dniu 14 lipca 1938 r. o godz. 14 w 
Łodzi p rzy uL 11-go Listopada 180/2 
odbędzie się publiczna licytacja ru
chomości a mianowicie: 2 wozów w ę 
glowych i 1 wozu węglowego z 2 dy
szlami, oszacowanych na łączną sumę 
zl. 650.—, które można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu sprzedaży, w cza
sie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dn. 23 czerwca 1938 r. 
Komornik: 

(—) S. BEDNAREK. 

DR. MED. 

A L KOPCIOWSKI 
Piotrkowska 8 

Telefon 2 3 2 - 5 5 . 
przyjmuje od r.odz. 1.30 — 2.30 I od 

godz. 7—8. 

dostarcza wodę sodowa w balonach 
Szybka obsługa 

T E L 1 
R. F R I E D W A L D 

PIŁSUDSKIEGO 69. 

cksmo DZ1S 
Pocz. 4, o, 8, 10 PREMIERA! 

Szampańska komedia o żywio
łowym tempie, pełna pikantnych 
sytuacji, rozbrzmiewająca cu

downymi melodiami p. L 

G Ł O W N O 
P e n s j o n a t „ A m e l i n " 

| | A N N Y K A U F M A N 
W POSIADŁOŚCI E. NAKIELSKIEJ 

Ogród las, plaża, słoneczne pokoje, wykwintna 
kuchnia, na żądanie dietetyczna. 

CENY PRZYSTĘPNE. 
Inform. w G t o w n l e od dn. 25 maja, w Łodzi,, 

tel. 137-92, od 4—8 pp. 

LEKARZ - BENTYSTA 

Przyjmuje od 5 do 8 po pol. 

TELEP. 121-23. 

LEKARZ-DENIYSTA 

F. K O P C f O W S K A 
Piotrkowska 8 

Telefon 2 3 2 - 5 5 . 
Przyjmuje od 10—1 I od 3—7-eJ. 

DR. MED. 

Niał ( M a c h 
Ciechocinek 
.MENTONA", UL. ZDROJOWA 

DOKTOR 

W. B A L I C K A 
S i e n k i e w i c z a 6 2 

Irós Nowrot) 
Nr. tel. 194-03 

Choroby skórne I weneryczne 
przyjmuje od 6—8 wlecz. 

FRANCUSKI 
JEŻYK 

najnowsza skrć* 
eona metoda nau-
czanla, gramaty* 
ka, literatura, kon

wersacja. 

A K C E N T 
PARYSKI 

tel. 233-11. 

7 
K u p n o 1 

s p r z e d a ż Jf 

r 
\ 

3 
Z POWODU wyjazdu sprzedam sto
łowy pokój orzechowy prawie nowy 
po przystępnej cenie ul. Legionów 17, 
m. 19. Obejrzeć można 10—12 rano, 
4—6 pp. 

KREDENS 1 pomocnik (jasny dąb) do 
sprzedania. Wiadomość: Tel. 142-55 w 
godz. od 2—4-ej pp. I od 8—10-eil 
wiecz. 10.7 

3-POKOJOWE komfortowe mieszka
cie, front, II p. z hallem, central, ogrze 
waniem zaraz do wynajęcia. Lipowa 
26. 

DO WYNAJĘCIA 4-pokojowe miesz
kanie z wygodami, od zaraz. Naruto. 
wicza 39. Dozorca wskaże. 

Dr.Haltrecht 
spec. chor. skórnycli I wenerycznych 

Piotrkowska 161 
teł. 215-21 

przyjmuje od 8—9 rano od 12—3 
i 7—9 wiecz. 

w niedzielę i święta przyjmuje 
od 9 - 1 1 - e j . 

SZYJĘ WYKWINTNIE 

BIELIZNĘ MĘSKU 
po cenach bardzo niskich. 

Przyjmuję również wszelkie 
reperacjo 

ul. 6 - g o S i e r p n i a 7 6 
m. 1 6 , III p . 

(WIOSNA NAD SEKWANA) 
W r. gł. nowa gwiazda 

PATRICIA ELLIS. 
Prod. ALEKSANDER KORDA. 

Muzyka: Misza Spollańskl). 
Scenariusz oparty na autentycz
nym pikantnym, zdarzeniu, jakie 
miało miejsce w kolach towa

rzyskich Paryża . 

Obejmę 

r i I 

CODZIENNA gotówkę zarobią inteli
gentni panie i panowie. Zgłoszenia co
dziennie od 10—12, 4—7, Aleja Koś 
ciuszki nr. 27, mieszk. nr. 3. 

LEKARZ - DENTYSTKA z dyplomem 
zagranicznym poszukiwana na zastęp
stwo. Oferty sub. „W. W." do biura 
ogłoszeń Fuksa, Piot rkowska 87. 

magazyniera, inkasenta itp. Jestem 
dobrze zaprowadzony w przemyśle i 
kupiectwie. Poważne referencje. Na 
żądanie kaucja. — Oferty do Admin. 
Republiki sub: „Pracowity" . 

„ C z y s t o ś ć " 
przyjmuje cykllnowanle, drutowanie 
froterowanie oraz sprzątanie biur, 

pokoi. Czyszczenie szyb. 
PIOTRKOWSKA 44. telefon 167-45. 

Ceny konkurencyjne. 

Dwa pokoje 
umeblowane z telefonem 1 wygodami 
do odnajęcia razem lub osobno, ul. 
Piotrkowska Nr. 51, Lekąrz-dentysta. 

POSZUKUJE posady Inkasenta, dobra 
prezencja i referencje, Zgł. pod „A.R. 
Adm. Republiki. 

N a u k a 
i w y c h o w a n i e 

- i 

3 
ANGIELSKIEGO udziela rutynowany 
nauczyciel Zawadzka 21, m. 8a, front 
zastać od 4—8 po poł. 

75 GR. LEKCJA francuskiego. Dyplo
mowana paryżanka udziela lekcji fran
cuskiego. Lektura. Konwersacja. Gra
matyka. Tlomaczenle. Koiesponden-
cja. Pomoc szkolna. Południowa 20. 
m. 20. I-sza lewa of. parter. 

RUTYNOWANA nauczycielka muzyki 
udziela lekcyj gry fortepianowej (mo
skiewskie konserwatorium), oraz fran
cuskiego po dłuższym pobycie •• Pa 
ryżu, S. Hurwlcz- Sztyllerowa, Aleje 
1-go Maja 9 m. 6. 23 

JĘZYKÓW ANGIELSKIEGO. FRAN
CUSKIEGO — gruntownie udźlelahj. 
Gramatyka, literatura, konwersacja, 
handlowa korespondencja. Tel. 262-70 
w godzinach 2—3. 

I R o z m aite 

DROBNE ogłoszenia w „Republice" 
są najlepszym I najtańszym środkiem 
zetknięcia zainteresowanych stron. 
Kto chce: 1) znaleźć lokatora lub sub 
lokatora, 2) znaleźć mieszkanie lub 
pojedynczy pokój, 3) sprzedać nieru
chomość lub rzecz, 4) kupić cośkol
wiek okazyjnie, 5) dostać posadę, 6) 
wyszukać pracownika — niechaj po. 
da drobne ogłoszenie do „Republiki" 

DYPLOMOWANA felczerka-plelęgniar 
ka .Ala Izbicka wykonywa wszelkie 
zabiegi. Przyjmuje dyżury. Wiśniowa 
Góra, willa Jasińskiego, obok II Toz'u 

POSZUKUJĘ wykwalifikowaną pomoc 
nicę buchaltera. Oferty z bezwzględ
nym podaniem wynagrodzenia pod 
„Zaraz". 

^ U z d r o w i s k a f 
1 I le tn iska f 

ZAKOPANE. Pensjonat Diana, Zamoj
skiego położony własnym lesie szpil
kowym, poleca pełnokómfortowe po
koje, kuchnia wykwintna, zarząd 
Graffów • 10 

USTROŃ, pawilon - restaurację base
nu kąpielowego prowadzi wykwintną 
kuchnię, mą wolne pokoje z u t r z y m a - m a r s z 
nięm od 6 zł. oraz dwa pokoje z k u - b a r d " , 

chnlą. 9 , 

Zagubione dokumenty 

ZGUBIONO 2 weksle po zł. 100, pl. 
10.V1I.38 r. — I z wystawienia M. 
Bannierder, Głowno, II z wystawienia 
Gl Klugerman, Grabów, zlecenie A. 
Kirsztajn. Weksle unieważniam, A. 
Kirsztajn, Łódź, Zgierska 9. 

LITMANSKI STANISŁAW, Tokarzew-
skiego 8a, zgubił legitymację zapomo
gową, w y dl przez P.U.P.P. w Łodzi, 
książeczkę Kasy Chorych, książeczkę 
wojskową. 

IZRAEL MILSZTEJN, Śródmiejska 25 
Zftubil kwit Nr. 276163 wyd. przez 
Warszawie T-wo Pożyczkowe „Lom-
I 1 114 
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P R E N U M E R A T A 
„ R E P U B L I K I " 

w Łodzi t i . 4.—. za odnoszenie do domu 
40 gr. miesięcznie; z przesyłka pocztową 
w Polsce zt. 5 - % „Republika" 5 „Ex-
press" w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zl- 7.— miesięcznie. 
Konto rozrachunkowe Łódź I. konto Nr. 4. 

OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mm. X 280 mm. Stronica tekstowa dzieli się na 
4 szpalty po 70 mm. Strona ogłoszeń zwykłych dzieli się na 10 szpalt po 28 mm. 

CENY OGI.OSZEN: Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście — 50 gr. za wiersz mm. Na 
stronie l — zl. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi-
nowe w tekście zł. 10. Adwokackie ryczałtem zł. 25.— Drobne za słowo 15 gr. najmniej 
zl. 1.50: poszukiwanie pracy za słowo 10 gr., najmniej zł. 1.20. Opisowe w tekście redakcyj
nym zł. 2 za milimetr. Ogłoszenia zagraniczne 100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne | tabe
laryczne 2 5 proc- drożej. Za terminowy druk ogłoszę* Administracja nie odpowiada. — 

Słuszne reklamacje będą uwzględniane, 
o Ile wniesione będą najpóźniej w ciągu 
tygodnia od ukazania si« pierwszego 
ogłoszenia lub niezwłocznie po ukazaniu 
sic drugiego z rzędu ogłoszenia tej sa
mej treści co pierwsze. — Omyłki, które 
zasadniczo nie zmieniają treści ogłosze
nia nie upoważniała do żądania z w r o t s 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia. 

Za wydawcę: Wydawn. ..Republika" Sj». r o«r. odp- Stefan Dymek, *• Redaktor odp. Stefan Dymek. Druk „Republiki" w ŁodzL Piotrkowska 40 i ac 
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